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Kamień węgielny pokoju. 


(sk.) Zagadnienie pokrju światowiego słą- 
je się znowu zagadnieniem dnia. Mtżliwłość 
wstąpienia Niemiec do Ligi N. wegl. uzyskania 
miejsca w Radzie Ligi budzi powszechne zain- 
teresowanie. Wciągnięcie repubiliki niemieckiej: 
w ramy instytucji; ‘gwarantującej pokój pe- 
wszechny dawałaby pewność że pillilyka taj- 
nych zbrojeń i 'wkjennych rewanżów na dłuż- 
szy okres byłaby wykluczęna. Wprajwdzie na- 
cjoualistyczne kela Niemieckie prowadzą iwl 
daiszym ciągu nagonkę przeciwko akcji pący- 


fistycznej; ale. w działalności swkjećj ograni: 


czają się tylko dọ kół szlacheckiich; b. woj- 
skowych i (do ulegającego każdej demagogji; 
aiobucinieszkzaństwa. Robotnik Niemiecki z 
tym hurrapatrjotyzinem «bliczonym na NTajniż- 
sze instynkty Mie chce mieć nic wspólnego. 

Dowcdzą tego ostatnie wydarzenia sciśle 
związane z działalnością Piclsk. Part. Soc. Na 
ostalnim kongresie PPS. zawiązane zostały ser- 
(ieczne węzły między polską klasą rebo- 
tniczią i niemiecką S. D. Pobyt w Pyisce tow. 
Wellsa; przewodniczącego najsiiniejszej par- 
tji w Międzjiynarodówce miał nie tyłko sym- 
boliczne znaczenje. 

To pcrozumienie przedstawicieli robolnt- 
czych mas Polski ii Niemiec było! czemś wię- 
cej jak demonstracją międzynarodowej solidar- 
ności. Byłc zapowiedzią że zmącone slosun- 
ki pomiędzy sąsiedniemi państwami peczynają, 
się rozjjaśniać. 

Współpraca socjalistów pifskich i gdań- 
skich nad usuwaniem laré; ną których tak bar- 
dze zależy narcjddowcom polskim li niemfeckim 
jest faktem powszcchnie znanym. 

Ich to zasługą byłc!; że na wspólnym wie- 
cu w Gdańsku sztandary Polski i Gdańska 
i republikańskich Niemiec zdobily salę; w któ- 
rej low. Breitschelid i Dramand mówili © wspól. 
nych inieresach sąsiadujących z sobą państw i 
narodów 

Z. takich drobnych pezornie przejawów) 
dnia codziennego rodzi się nadzicja; że po 
“wojnie ` wszystkich przeciwko wszystkim% 
przyjdzie nareszcie era pokcju. 

Wśród tej atmosfery dçpiero biędzke mo- 
żliwe zbliżenie się i Współpraca; która po- 
zwoli wydcstać się wszystkim narodom ze śle- 
pej “ulicy“ kryzysów gospkldarczych. Poczyu 
na to nareszcie rczumieć i dyplomacja odpo- 
wiedzialna za blezpieczeńsľwo swkich krajów 
Tcoraz rzadziej słyszy się © bulnem pobrzękiwa- 
wu szablą na arenje międzynarodcwej; coraz 
£zęściej natomiast œ potrzebie pacyfikacji. 

„ Ta polilgka piokojowa zapanować  musj 
Wśród: stosunków! wewnęlrznych ; gdyż inaczej 
Wisieć będzie Iw" powietrzu. 

Każde pańslwo ma swfje mniejszości na- 
łoQchye. Nie można jednak ściskać ręki przed- 
slewicjeli sąsiedniego naradu a równocześnie 
Snębić u siebie członków tej samej na- 
Todewoéci, 


hests 
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Prowokowanie strejkujących. 


Dyrekcja telefonów najmuje drabów z S. S. S. — Pobicie łtelefonistek:' 


WARSZAWA. 30. stycznia. (tel. wł.) Strejk 
tełefonislek Lrwa iw! dalszym ciągu Tkiw. Zie- 
mięcki przedstawił związkowi telefonistck í lay- 
rekcji; propczycję; aby zlikwidować zatarg na 
tej podstawie; że dyrekcja zjgkidzii się na po- 
zostawienie kasjerki; a zwiiązek' złcży dekla- 
rację; dającą dyrekcji zadośćuczynienie. 

- mne sprawy; jak umowę zbierową i .pod- 
wyżki zostaną przekazane artlitrażk(wi. - 

Dyrekcja oświadczyła że na wiczęrajszem 

„posiedzeniu zajęła wcbec tych propozycji sta- 


| nowiskci odmowne; jednakowoż odbędziic jesz- 


„godz. 6 Tymczasem zamiast prze 6; zebrała 
jsię dyrekcja cdopieńc: o 9-tej. 
Bandyfyzm dyrekforski 


WARSZAWA. 30. styczhia, (tel. wł.) O 
godz. 6. wiecz. wkncczył do stacji telefonicz- 


A YA M 


strejku tramwajowym sytuacja bez zmiany. Ma- 


| cze jedno pegiedzeniie i udzieli odpowiedzi do: 


Strejk w tramwajach warszawskich trwa dalej 


WARSZAWA. 30. stycznia. (tel wł.) W 


nej dyr. Żołyński na czele 9 idrabów z przepas- 
kami spółki akcyjnej telefonów ną rękach 
Młodzieńcy ci należeli dęf l. zw. “Straży Na= 
rodowej“ i S. S. S.; a zaangażowani zostali 
przez dyreklora jake dozorcy. 

Żołyński cdwolał ji zagadał policjanta; a 
podczas lege faszyści rzucili się na stojące na 
warcie telcfonistki í zaczęli bić bezbronne Ko- 
biety. 7 telefonistek zastało dofkliwie pobitych 
z lego 2%x'dwiozło Pog. ralunkowfe. 

Policja z kcjm. Jarmołowiczem na czele; 
przywróciła porządek ii pediwoiła posterunek! 
Mimo tego w pokoiku obok dyrekcji siedzi 
kilkunastu hwiiganów ze *Slraży Narodkjwiej* 
i czeka na dalsze rozkazy bandyty Żkłyńskiego: 
Zdumiewające jest; że napastnicy Nie zostali a- 
reszilowani, e 


źnianych dla części pracowników|, Robtolnicy 
żądali bowiem; aby dcdatek został przyznany 


gislrat w dalszym ciągu; uchyla się od! rczpo- j wszystkim. 
y yc zp U 


częcia rokcwań. Jutro wi cyrku odbędzie się 
wielkie zgromadzenie strejkujących. 


Na zebraniu chadeckicgo związku Iram- 
wajarzy; uchwialonc wyrazić polępienie przed 
stawicielom Chadecji iw! radzte miejskiej; któ- 
rzy nie głoscwali za wnioskiem PPS. o wszczę- 
cie rokciwań 4.  (ramfwiajarzami. 


Zaźsynany strejk w elekfrowni. 


Zarząd elektrowni (ckjiecał wczoraj; 
wslrzymuje się z wypłatą dodatków 
paea = a- AN REED S EE] 


że 
drcży- 


Tymczasem dzisiaj dyrekcja zarządziła wy- 
płalę. ' Wywołałc to olbrzymie wzburze:- 
nie wśród: robictników,; którzy chcieli natych- 
miast rozpkcząć slrejk. Dopiiero dziękt inter- 
wencji rządu; cofnęła dyrekcja zarządzenie i 
udało się strejk zażegnać. Mimo tego sylua- 
cja jest naprężona i œi ile dyrekcja nie wypłaci 
do środy dodatku dla wszystkich strejk jest 
nieuchronny. 


— i s — 
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Grożny pożar magazynów pod Warszawą. 


WARSZAWA. 30. stycznia. (A. W.) Wczo- 
raj wieczorem Iwybuchł na Górze Kalwacji picd 
Warszawą groźny pcżar. Wskulek krótkiego 
spięcie zapaliły się magazyny słomy: pkłniesz- 
czone w budynku dreiwhianym długicści 105 
m. W, przeciągu kilku minul cały budynek sta- 
nął w ogniu. W budynku tym mzieści się 155 


koni; które przypadkcwo w chwih - pożaru 
znajdowały się w pelu. Pożar trwał około 4 
godz. W akcji ralc'wniczej brały udział siraże 
ochjctnicze okoliczne) ìi wszystkie od- 
działy warszawskiej straży pożarnej. StralA 
wynosi 70 tys. zł. 


Gdyby rozwiały się cpary ślepego szowii- | względem zaczynają się zwblna zmieniać na 
nizmu a słuszne prawa obywateli były pod ka- | lepsze. 


żdym względem uwzględniane; mfjejszości na- 


Socjaliści Pclski i Niemiec stojąc na stra- 


rodowe byłyby cementem wspólnoty! a nie jak | ży prawa i troski p btyt Polakójw| i Niermiców wi 


dzisiej kamieniem niezgody. ` 
Stosunki polskó- nigmieckíe i pod tym 


obydwu krajach pracują dla przyszłcśd. 


2 „DZIENNIK LUDOWY.“ 


Podatek majątkowy czy redukcja płac ? 


Na piątkowem pesiedzeniu sejmowej komi. 
sji skarbowej przyjęte w trzeciem czytaniu pro- 
jekt noweli do ustawy o podatku majątkowym . 
Ogólna suma podatku mająikcwego ma wyno- 
sié 407 miljonów zlictych; przyczem na kate- 
gorje relników przypada 150 mil. złotych; na 
wielki prziemmysł i handel 158 mfl.; na dro- 
buy handel i przemysł 60 milj. zł. 

Cały podatek ma być ściągnięty pic odliczie- 
niu swym już zapłaconych w| diągu bież. reku. 

Poseł Pragier iimientem PPS. zgłksił wnio- 
sek o utrzymanie podatku majątkowego jw 
wysokcści 1 miljarda zł. zgodnie z pierwłotenem 
brzmieniem ustawy; ściągalnego wi ckresie do 
r. 1930. Wniosek ten jednak nje uzyskał więk- 
szości prczem zostali zgłoszony jako Wniosek 
mniejszości. 

Posel Pieniążek  imitgłem Piastc'wców:| 
zgłosit wnicsek o ustalenie wysokości podatku 
majątkowegi: na kwotę 669 miljonów złotych 
ale i ten wniosek upadł. i [10 na 20 proc. Dałcby to miesięcznie z górą 

Nowela de. ustawy o podatku majątkowym | 30 tys. zł. Od podatku tego byłyby wolne za- 
przychodzi pod obrady plenum sejmu w dniu |kjądy przemysłowe i mieszkania dę 2 pokoji 
3 lutegc b r. c losie jej rozstrzygnie o 
sejm 


żującej cyfrze 200 miljonów wyłania się z "ce 
wego prelimiinarza budżetowego. _ Socjaliści; 
którzy ten stan rzeczy spowiedowali; muszą 
wziąc za lo wyłączną cdpowiedzialność í 
| irzeba; ażeby opinja publiczna jasnc to sobie v- 
| świadomiła', 

Jak widzimy organ p. Grabskiegk rad by 
utrzymać w mocy redukcję głoedowiych płac 
funkcjonarjuszy państwowych; wchwalonąa jak 
wiadome tylko na I. kwiartał 1926. O zale- 
glym w setkach miljouów piedatku majątko- 
wym i pokryciu deficytu; hudżelcwiego z te- 


WARSZAWA 30 styczuia. (A. W.) Na 
wczorajszem pxsiedzeniu Magistratu PPS. po- 
stawiła wniosek w sprawie pedwwyższenia po- 
datku miejskiego cd użycia elektryczności z 


Zachodzi « bawa; że sejm uchiwiąli pożą- | 
daną dla magnatów i dorchkiewiiczów nowe- | 
lę a w takim razie o uzyskaniu rówielwagi | 
budżetowej mcy być nie może, | BUKARESZT 30. stycznia Konfereneja małej en- 
Jak wiadomc wydatki w budżecie pań- į tenty _ która zwołana była początkowo na początek 
stwowym przewidywane są na 1 miljard 700y5'7czm'a została odroczona do 20. lulego. a obeenie 
mifjonów ; die chody na półtora iniil jarda zio- termin ten przesunięlo jeszcze na pónźlejszy. bliżej 
tych. Deficyt zatem będzie wynosił przeszło | reeokreślony czas. W kołach miarodajnych krążą po- 
200 miljonów złctych, o file z redukcji urzędów! ; głoski. że oznacza to ostateczne rozwiązanie małej en- 
tub personalnych nie csiągnie stę drobnych osz- tenty. Związek ten miał na celu ochronę wspólnych itn- 
czędności. A wobec Weger È AW „do skupłenia pod 
Bardzo znaczne pekrycie deficytu możnaby | 7 REA Gai i add ke a a au = 4 
uzyskać z ral podatku majątkic'wego ; gayby pogohaio Się Rosji. widzącej w m inoden de dla 
klasy posiadające przjediw temu najsprawiedli=j 5e nyon Mana anie poene enia 
Semi z podaików nie walczyły. | wystwala mągle na porząde kdzinny problem besa- 
«Słowie polskie" w, artykule zadtytułowa- | === ah am 
aym “Rozslrzygająca chwila“ iwypkiwiada o- 
pinję, że nowy preliminarz budżetu nic będzie 
realny, jeżeli płace urzędników nie ulegną re- 


"PZJ ZERA 


— 


dukcji, 
“Slowc“ pisze m. imu.: BUDAPESZT 30 styczńija, Na onegdajszem po- 
“Względna  stąbiiizacją kursu złotegie | siedzeniu Zgromadzenła narodowego przyszło do burz- 


znów rozzuchwala demagiceję i powoauje niie- 
obliczalne w skutkach fakia. Wiiadcimości o 
cofnięciu z dnietn 1, kwietnia b. r. redukcji wy- 
datków personalnych; © restytucji mnożnej są jeuskich ponosi odpowiedzialność rząd oraz te spo- 
wielce niepokcjące (7!) gdyż ich realizacją |łeczne ugrupowania. które pokrywały i  poplerały 
musiałaby bezwarunkowk (?)" pociągnąć  za| zbrodniczą akcję. Wiele państwowych instytucji zo- 
sobą dełicyt budżetciwy ; który i tak jw przierą- ! stało ciężko skompromilowanych — i tak: minister- 


lirwych scen. Jako pierwszy mowca opozycyjny zabrał 
głos poseł socjabstyczny Stefan Fatkos. który między 
iunemi stwierdził że za fałszerstwo banknolów! fran- 


- mm mam A EA M W KO NT m 


Akcja P. P. S. w Warszawie na rzecz 


Rząd węgierski pod pręgierzem. 


Nr. 25 

(go źródła “Słkcwo“ nie Wspomina zupełnie. 
| À przecie podatek riajątkciwy obdiążyłby w: 
pierwszym rzędzie właścicieli ziemi i n eru- 
chomeści; którzy przed wojną mýíelłií majątki 
zadłużone dc 90 proc.; częste zagrożonych l: 
|cytacją. Dziś te majątki wskutek dewaluacki 
pieniędzy czyli krzywdy majonów: ludzi zastały 
zupełnie oczyszczcne z długu; właściciele ich 
stanęli na mochych negach. Podatek majątko- 
wy byłby tylko drobną spłatą długu; zaciągnię- 
leog u zubkżałych mas. 

Organ p. Grabskiego żyjący z urzędników 
j chce ralować państwie kosztem tychże urzędni. 
yk Klasy posiadające trzeba size ZE) 


bezrobotnych. 

włącznie. Wobec przerwiania się dopływu fun. 
duszów czerpanych z dodatku de biletów! tram- 
wajowych magistrat m. Warszawy wystąpił dp 
rządu z wnioskiem c wyadsygnowańie mu 2 
mił zł. na rozszerzenia nobót publicznych dla 


błezrobrinych : które obecnie zalrudniają 3800 
osób. 


Przed rozpadnięciem się małej ententy ? 


rabski . pragnącego rozwiązać w myśl życzeń ru- 
muńskteh. Zrozumiałe jest tedy. że Rosji zależy na 
rozbiciu małej ententvy w tym celu poczęła w Jugo- 
sławjć propagować ideę panslawistyczną. dla której 
| od dłuższego czasu stara się zjednać i Czechosłowację. 
| Ziego powodu konferencję odroczono już poraz 
trzech, Rumunja zdaje sobie sprawę z dokonywujących 
isẹ przesunięć. czego dowodzi oświadczenie rumuń- 
|skiego min. spraw zagrauicznych. Duci. że nładuleki 
jest czas kiedy Rumunja poszuka nowej orjentacii po- 
bFtycznej. a ewentualnie zwróc) się do Niemiec 7 pro- 
pozycją zawarea sojuszu. 
. tè "> 7 < "4-4 


Sorjalści czynią rząd odpowiedzialnym za iałszerstwo. 


„stwo spraw wewnęlrenvch. którego kierownik już 


.21 grudnia wiedział o fałszerstwach i o włnowaj- 
tach m/ujsterstwo spruw zagranicznych. które wy- 


stawiało paszporty kurierskie dla fałszerzy ì opie- 
czętowało fałszywe banknoty w pakunkach kurjerskch 
oraz policja, zalajająca zbrodnię. 

Na końcu swej mowy. przerywanej ustąwicznie 
| przez prawicę Farkas wezwał rząd do podania się do 
dymy'sjł | 


W. RAORT. 


W POGŹWKIWANIU TEMATU 


Są czasem także pechowale dni, a nawiet 
tygodnie, kieay literaci szukają nadaremnie te- 
matu, Biegają wtedy od przyjaciela do przy- 
jaciela ze stereotypcwą prośbą: '"Pożycz mi 
jakiś temat“! 

— Niestety. sam nie mam! — odpowiada 
ten 1 ów — chętnie pożyczyłbym ci. ale tych 
kilka starszych tematów. które mam. nic mogę 
ci odstąpić. bo sam je potrzebuję. 

— Może być jakiś prziechkidzony lub po~ 
zyczony temactk; wszyslkici jedno! — tłuma- 
czy biedak poszukujący na gwat tematu. 

Przyjaciel daje się czasem wzruszyć i po- 
żyta 

— Napisz naprzykład coś ju skutkach — 
*'grabszczyzny. o 'Picjisku*. 'Nitracie. ‘Fran- 
copiclu' lub o innych koncesjonówanych przed- 
siębiiorstwach eksplcatacji naszego skarbu... — 
Takie wywlekanie starych brudów: jest teraz w 
modzie 4 werbuje czytelrikówi pismu.. 


cik da się 'wylowiić. 

Wyznaję. że nie lubię się stukać w głowię, 
bo cl tego są recenzenci teatralni, którzy chę- 
tnie to rcbią przy każdej sposobności. aby za- 
znaczyć, że mają głowy. Ja. csobiście iwiolę 
raczej rzucić choćby całą stertę dzienników. 
bo z deśświadczeniia iwiiem. że recenzent teatral- 
uy nigdy mic mądrego nie wymyśli. podczaś 
gdy każdy dziennik jest krymicą wszelkich mą- 
drości. wśród klórej pluskają się tematy ii te. 
maciki. niby kiełbłe i płotki w dużej rzeczce 
wezbranej bałwianatni. 

Wystarczy ręką sięgnąć! Nie trzeba się na- 
wet silić na opragciwanie tych wyłowiottych te- 
matów. Wystarczy tylko kcntrastowijo zestawić 
objck siebie kilka faklów ujętych iw formę 
notatki krcjhiikarskiej. stenogramu sejmowego 
lub "artykułu" z pierwszego lepszegyi dzien- 
nika. opatrzyć te wszystko małym komenta- 
rzem lub swoją uwagą. a zaręczam. że cjgól- 
nie podcbać się będziie. 

Przystępuję więc do eksperymentu (picinłie- 
waż tym “ktosiem“ pleszukującym tematu je- 
stem ja. oscibiście) i na przykładzie zademon- 
struję jak łatwo miina napisać fejleton, 

A tlumacz-że takiemu tematodawcy. że Zastrzegam się jednak. że poniżej podate 
wszystko te już było i że fejleton mający yfakty są autentyczne, gdyż odpisałem je żyw- 
za cel wielkie pranie brudów. daje czytelniefcem z dzienników. 

kowi pcsmak wątpliwej czystości mydlin. które | A więc: 

pobudzają de ejekcji. | "Dziennik Ludowy“ Nr. 24 z 30 stycznia 

Chcąc nie chcąc, trzeba samemu postukać | 1926 doncsi w artykule pt. “Ludzie padają 
się w głowę l serjo nad jakimś tematem po- z glodu“ o następuje: "Onegdaj do komisa. 
myśleć lub w ostatecznym razie przegiądnąć rjatu pol. w Warszawie zglksił się jakiś nę- 
kilka azjenników. skąd zajwsze” jakiś tema- | dznie ubrany i chwiiejący się z oslabietją męż- 


| izzza wz z 


,czyzna okcło 50 lal. prosząc o chwilowe ogrza- 
nie się, Otrzymawszy szklankę herbaty njezna- 
jony zachwiał się i stracił przyfetmność. — 
Mimo usilnych zabiegów ze streny policjatttówl. 
nieznajomy zmarł, Lekarz stwierdził wiycień- 

? czenie spowiedowaue głodem. 

Przy ulicy Wspólnej w Warszawiie upadła 
i straciła przytomucść robiotnica. 68-letnia Sta. 
nisława Kuranlową. Lekarz stwierdził wycień- 
czenie z głodu itd. 

Przed domem przy ul. Żelaznej. wskutek 
wycieńczenia spowkidowanego głodem upadła 
na chodnik i siraciła przyfemniość 26-letnia 
Anna Breczewska bez zajęcia. którą pogicilon 
wie itd." „a 

Uwaga aulora: Takie wypadki są cbecnie 
na porządku dziennym. więc niema do z tego 
robić tragedji. Bezrcbocie. panie dzieju — tru- 
dno! 

A teraz posłuchajmy czem się martwiią twl 
tym samym czasie inne dzienniki. Dla przykła- 
du podam Lylkc. powśród innych pism. poczy- 
tna “Gazetę Poranna“: 

"(Gazieta Poranna“ Nr. 7676 z 30 stycmia 
1026 qoncsi w rubryce pt. "Proszę o głos”: 
"Woda dla psów i kcitów! jest tak niezbędna. 
jak i dla ludzi. Rzadko w którym demu stoi 
miseczka z wodą dla psa l keta. Woda dla 
stworzenia żywiiącegci się przeważnie mięsem 
jest konieczna. mięsc, bowiem wytwarza w żo- 
łądku i nerkach gorączkę. powoduje pragnie- 
nie — woda wlec prziepłukuje żcłądek i ner- 
ki. wskutek czego miccz nie jest tak silny i 
ostry. 


Nr. 26 


„DZIENNIK LUDOWY" 


y 


„Monopoli“ tytoniowy w Ameryce 


CHICAGO w styczniu 1926. | Bezprawne bogaciwo) cytuje przykłady rozpacziwego 
„Wobec aktualności sprawy wydzierżawienia mo- | sabotażu (w Princeton. Kentucky w grudniu 1906 r. 
uopolu tytonńowego w Polsce spróbuję przedstawić spalono magazyny tytoniowe. zawierające 300.000 fun- 
stan takiegoż "monopolu" w Stanach Zjednoczonych. tów ści tytoniowych) ze strony 'legalme rabo- 
z zastrzeżeniem jednak. że po amerykańsku — "mo- | wanych farmerów którzy ledwie 20 centów miewalł za- 
nopol“ oznacza strustowane przedsiębiorstwo pry- |robku dziennego. i obecnie zeszli utema! dosłownie 
watne na dzady“, 
Trust tytoniowy. zaliczamy do rzędu najpotęż- * 
nżejszywh — bezpośrednio lub pośrednio kontroluje Wedle obliczeń C. A. Wernera (redaktora “To- 
całą produkcję tego przemysłu. oraz reguluje ceny bacco Leaf (Teścia lytoniowego) — tegoroczna pro- 


surowca. przeważnie krajowej hodowli. Hodowią ty- 
tonżu zajmują się od lat niepamiętnych larmerzy 'rol- 
nacy) stanów Virglnia. Carolina (Północnej i Po- 
łudnżowej; "braz Kentucky. Początkowo hodowano ty- 
toń głównie dla własnego użytku. Dopiero po wojnie 
domowej (około 1865 r.) cygara è papierosy poja- 
wiają się w handlu. obok tytoniu do fajki i do żucia. 
W tym to czasie hodowcy w stanie Virginia pdołali wy- 
tworzyć nowy gatunek tytoniu. o znacznie łagodniej- 
szym smaku. a jednocześnie pojawiają się — ma- 
szyny... lmport tytoniu maleje. wzrasta, hodowla kra- 
jowa wzrasia przemysł tytonżowy. wzrasta też dobro- 
byt produceniów tytoniu. Rolnicy np. w Kentucky u- 
zyski'wali. z akra tytoniowego pola — przeszło 200 dol. 

Niedługo to jednak trwało... W początkach czwar- 
tego ćwierćwiecza XIX stulecia pojawia się trust ty- 
tonżiowy. który rośnie w przyspieszonym tempie. a w 
pierwszych latach XX wieku 90 proc. całej wytwór- 
czośi amerykańskiego przemysłu tytoniowego sku- 
gają cziery finmy! Rolnicy - producenci materjału 
surowego popadaja w niewolę trustową ł nędzę. Za- 
mèast dawnych targów tytoniowych. na których sprze- 
dawano towar w drodze licytacjih wprowadzono przy- 
imusową niejako sprzedaż. wedle ceny przez trust tyto- 
mowy narzuconej 


C. E Russel w “Lawless Wealth“ ' 


dukcja zmonopolizowanego (w prywatnych rękuch) a- 
mervkańskiego przemysłu tytoniowego. oprócz tyto- 
biu do fajki i do żuca — wynosi siedem miljurdów 
cygar © siedemdziesiąt pięć mi!jardów papierosów. 
Nie biorąc w rachubę opłat! celnych za lyloń za- 
graniczny. krajowa produkcja papierosów przynosi 
skarbowi państwa 225.000.000 dol. rocznie — czyli 
po trzy dolary od tysiąca papierosów. Innemi słowy 


każdy palacz amerykański. kupując pudełko. lub parz- 
p 


kę papierosów (zazwyczaj po 20 sztuk) za 15 centów. 
pław sześć centów skarbowi Państwa%za przywilej 
palenta. a 9 centów trustowi tytoniowemu za bardzo 
męierną przyjemność. bo tylko droższe gatunki papie- 
rosów (po cencie i ćwierć sztuka) można z pewną 
satysfakcją paké- Jak wszędzie w ustroju kapitali- 
stycznym. tak è w tym wypadku. główny ciężar po- 
średniego tego podatku spada na barki warstw pro- 
letarjackich. które palą najtańsze. najlichsze ì pro- 
porcjonalrie najwyżej opodatkowane papierosy. 
* 

Ogółem w r. 1925 wydano w Ameryce na pa- 
pierosy około 560 miljonów dolarów. Łączna sumą ìn- 
westowana w fabrykach papierosów "kapitału wyvnosł 
515 miljonów dolarów 

W. Koniuszewski. 


Próby oczyszczenia atmosfery: 


Rezolucje komisji budżetowej. 


Sejmowa Kiemisja budżetowa przyjęła na; 


onegdajszem pcsiedzeniu sprawozdanie Najw. 
Izby kontr. państwa © wynikach kontroli w 
kilku działach. poczem uchwalcno szereg re- 
zolucji z wezwaniem dł rządu lub poszczegól. 
nych ministerstw : 

1) do wyegziekwewania od wiinttych zwrot 
szkód wyrządzonych Państwłu (Picselstwo w Mo 
skwie. wydzjiał gospiidarczy w centrali. kon- 
sulaty we Wrocławiu. Mcnachjum. Lipsku, New 
Yorku iip.), 

2) do pkriągnięcia do odpowiedzialnoścji 
służbowej b. charge d'affaires iw| Rewłu za nie- 
wyliczenie się 'w ciągu trzech lat z gospieldarki 
kasowej. 


3) do wytyczenia dachoazeń wi sprawie 
dokcnanych zakupów i zamówlień czapek. mua. 
durów i rewtolwierów. a tc celem ustalenia wy- 
sokcści strat skarbu Państwa. jak rówież e- 
wentualnego peciągnięcia winnych do odpo- 
wiedzialności tcsokblistej i maferjalnej. 

4) do wydania zarząazeń. któreby przyspic- 
szyły dochedzenia karne i wyrokii przeciw win- 
nym przestępstw pracowinikcm państwowym. 

5) aby za przestępstwa służbowie podwład- 
nych pociągane do odpowiiedzialności dyscy- 
plinarnej i materjamej prziełożemych. winnych 
niedozłcru. 

6) o wydanie upiciwiażnielie ala NIK, do 


w AE OE WO, a a WOW a e OO 


Niech więc wi każdym domu. gdzie jest 
pies i kot. stcii stale miseczka ze świężą wio- 
dą — to jest cbowiązkiem moralnym człowlie- 
ka“. . 

Uwaga autora: Autcr pozwala sobie na 
wykropiacjwianie odnośnego komentarza co dó 
kolów i psów‘ spragnicnych wody po mięsie i 
co do hrdzi padających z głodu. 


Jedźmy dalej ! 

"Wiek Nowy“ Nr. 7379 z 29 stycznia 1926 
doncsi w rubryce “Kogo aresztowano”. jak na- 
stępuje: “Do aresztów pilicyjnych oddano 
wczoraj Edwarda Machnickieśic. pomocnika ple 
karskiego. liczącego lat 21. pozostającego bez 
zajęcia i miejsca zamieszkania. Skradł on z 
wozu dwa bcchenki chleba na szkodę Rudolfa 
Janowskiego. właściciela piekarni przy ul. Żół. 
kiewskiej L. 127, 

Uwaga autora: Bezcblotny i bezdomny 
Edward Machnicki opuści areszty jakb| zareje- 
strowany złiaziej, a ponieważ złodzieja nikt 
do pracy nie przyjmie. zmuszcny będzie kraść 
nie tylko chleby z wczu. 

A teraz posłuchajmy cc! w tym samym cza- 
sie pisze "Ilustrowany Kurjer Ceidzienny“ Nr. 
29 z 29 stycznia 1926 w artykule pt.: “Rejestr 
grzechów i win p. Huberta Lindego: 

«Na komisji biudżetewej Sejmu odczytał 
Frzewedniczący pks. Głąbiiński cztery pisma 
=trzesłene przez Najw. Izbę Kontrcli Państiwia 
marszałkowi Sejmu celem zakkimunikowhania 
ich Komisji budżetcwej. a dotyczące postępo- 


wania b .preziesa PKO. Huberta Lindego. Z 
pism tych wynika. że p. Linde oskarżeny jest 
w naslępujących punktach : 

(Streszczenie:) 1) PKO. udzieliła gwaran- 
cji na pożyczkę zaciągniętą przez Marjaa Lin- 
dego na 120 tyb. złotych. P. Marjan nie zapłacił 
tej kwoty i dlatego bank zażądał zapłaty za 
poręczicmą kwołę przez p Huberta imieniem 
PKO. 

2) P. Hubert pożyczył z fimduszów PKO 
160 tysięcy złotych p. Marjanewi Lindemu 
na poastawie zaświiądczenia banku Ringhlofera 
w! Pradze. że p. Marjan złożył w! tym banku 
4 proc. rentę rumuńską. 

3) P. Hubert wypożyczył urzędnikcim PKO 
kwoty bd 14 do 40 lys. złotych na podkład 
gaży. za co ci urzędnicy zakupili scbie domy. 

4) P. Hubert wypłacił *rejmuneracje" w 
wysokcści kilkuset tys. złotych swoim urzęd- 
kom na własną rękę, 

Uwaga autora: P. Hubert nie zcstał wprawi 
dzie aresztowany jak Edwląra Machnicki za kra- 
dzież bochenka chleba. ale za lid odbył domo- 
wy areszl a brat jego p. Marjan Linde zakupił 
sanatorjum Dłuskich w Zaklepanem ii rozsyłą 
obecnie prcspękly tego sanatorjum w którem 
miesięczne utrzymanie chorego kosztuje tylko 
okcjło.. 1000 złotych wraz z kaucją. Sana- 
torjum p, Marjana zapewnia “wykwintne życie. 
przepych. komfort. i luksus nawet dla tych. 
którzy nie mieli brata w PKO. ` 

| czy może ktcś twierdzić że ten fejleton 
nie jest interesujący ?. 
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funduszu bezrobecia. 

W końcciwej rezolucji zwraca się scjm do 
rządu z wezwaniem do przeałcżeniia sejmowi 
noweli dei ustawy o organizacji władz dyscypli- 
iuarnem przeciwko fuńkcjenarjuszom państwb- 
wym. a to celem skrócenia pestępołwania dy- 
scyplinamego ala szybkiegic! wymiaru sprawie- 
aliwości i refcrmy kar. 

Wreszcie komisja budżelcwa wybrała spe- 
cjalną podkcimisję dla zbadania materjału do- 
starczanego przez NIK. Kraz interesowane mi- 
nisterstwa 'w' sprawie budowy demów urzędni- 
czych i strażnic granicznych za okresy. gdy 
budową lą kierciwały policja państwowa. KOP 
i Min. robót publicznych. Pyzatem na wmio- 
sek p. Romcckiego komisja przyjęła cały sze- 
reg rezolucji. wzywających rząd ckl pocjągnię- 
cia do capowiedzialności karno-sądówiej urzęd. 
juików Min. przemysłu i handlu winnych naa. 
|użyć ua szkodę skarbu Państwa. 


> kontri w kasach chorych i w 


Hasło porozumienia. 


Niedzielne zgromadzenie sktjalistycztte w 
(Gdańsku na którem przemawiał Brefitscheid 
z Berlina, Łow. Diamand i wliceprez. senatu 
| Gehl odbiłe się głośnem echem w całym kraju. 

Nawet prawicowe pisma pilskie odżegnu- 
jące się od socjalizmu a nawet radykalizmu jak 
od djabła wyrażają pefgłąd. że jednak akcja 
socjalistów na terenie Gdańska maże stworzyć 
most zgody — między Polskiea Gdańskiem i 
Niemcami, 

Ciekawe jest naświietlenie tego zdarzeńja 
w “Kurjerze warszawskim‘ przez autora kkre- 
sponaencji z Gdańska. w której m. (in. czytamy: 

“P, Breitscheid przemówienie swe zakoń- 
czył slowami: 

“Socjalna demrkracja Niemiec. Polski 1 
Gdańska ma przed sobą teraz nkkve zadanie: 
ustalenie zasad hvspółpracy tych trzech państwi.'* 

' Jako następny mówca. dr. Diamard. znany 
socjalistyczny peset sejmowy. dał ciekatwą ana- 
lizę obecnie panujących stcsutków ekonomicz- 
nych i starał się wyśledziić przyczyny kryzy- 
su. Wskazał on Stany Zjedhęczone. jako wiel- 
kiego mistrza w rczwliązywaniu zagadnień go- 
spodarczych. - 

Szczególny entuzjazm słutchaczów wywo- 
łała opiciwieść o amekańskich przemysłowkach. 
którzy dla zwalczania kryzysu gosfktdarczego 
podwyższają płace rcbolnikówl aby iich uczynić 
zdolnymi dc nabywania większych ilości pro- 
duktów. 'wytworzenych przez przemysł ame- 
rykański. 

Zakończenie swega referatu poświięcił mow- 
ca sprawom pęlsko-gdańskim. podkreślając łą- 
czność inleresów Pxlski i portu gdańskiego. 
Posel Diamand destrzega poprawę wi tych sto- 
sunkach od czasu. gdy w senacie 'włeltego niia- 
sta zasiadają socjalni-demckraci. a w rządzie 
colskim jest dwu ministrów z PPS, 

Obrady zamknął wiceprez. Gehl. wyrażając 
gok wość porozumienia Gdańska z Polską. — 
Gdańsk może natflmiast spełnić rolę mostu mię- 
dzy wschodem a zachodem i ułatiwiić porozu- 
mienie polske niemieckie. dostosowyjwiując silę 
do istniejących warunków. 

Meeting ten nie minie napewno bez echa. 
gayż hasła głoszcne na nim powtarzane sa kon- 
sekwentnie zarówno przez pelskich. jak i gdań- 
skich socjalistów już cd roku. Lecz to. co w 
roku zeszłym wypi/wiadane było jeszcze bardzo 
nieśmiało. wśród zaufanych. na kicmferencjąch 
partyjnych tub w gronie prziyjaciół peliltycz- 
nych. powiedzliane zcstało śmiało w! wielkiej 
sali Targów gdańskich 'wobec zgórą trzech lys. 
słuchaczów. Słow. które tu pądły. są niewiąt- 
pliwie cenne. jako przieciwwaga wielkich. na- 
brzmialych nienawiścią frazesów. wypowiada- 
nych przez nacjonalistów zarówina w Gdańsku. 
jak i w Niemczech‘. E 
eae s a a I DERCD) 


Wzrost ceny ropy. 

BORYSŁAW 30 stycznia (AW). Cena ropy pod- 
niosła się wobec wywozu zagranicę, Drobne lansakejé 
na ropę borysławską zawierane są w cenie 151—150 
dolarów za wagon. 

W bieżącym tygodniu firma "Limanowa" z3- 
kupiła w firmie “Silva Plana" dużą partję ropy ponad 
500 wagonów po cenie 175 dolarów płatnych przy c- 
trzymaniu towaru. 
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Lwów, dnia 31 stycznia 
ZARZĄD POWSZECHNYCH Wykładów Unuiwer- 
syteckich i Politechnicznych zorganizował (ykl od- 
KGzytów. Odczyty le trwać będą od 31. stycznia do 
14. lulecgo br. Najwylylniejsze siły wezmą w nich 


udłzał, Odbędą się następujące wykłady: Niedziela 
31. stycznia prof, dr. Leon Kozłowski jp, t: "Wymarłe 


Ludy naszej zami“. — Środa 3 .lulego prof. dc. Adam 
Fischer p t: "Sprzęty ludu Polskiego”. — Czwartek 
4. lutego Doe, dr. Olgierd Górka p. 1: “Co to jesť 
Historja?" — Niedziela 7. lutego dr. Stanisław Zuber 
"p. t.: *'Występowanie nalty w przyrodzie”, — Środa 
10. luiego prof. dr. August Paszkudzki p, t: *Konsty- 
tucja polska % francuska, — Czwartek 11. lutego 
prof. dr, Stanisław Loris p. t. “Uniwersytety! ame- 
rykańskie'. — Niedziela 14, lutego prof. dr. Stani- 


sław Zakrzewski! p. l. (Wiedza a intuicja w kulturze hi- 
gtorycznej. Wszystkie wykłady odbywać się będą 
w sali Kopernika Uniwersylelu ul. Marszałkowska 1. 
| DOLARY plach wczoraj 

WOLI TRUCIZNĘ NIŻ ARESZT . Lola Brofiwizer 
wywołała w “siate jfijanym wlelką awanturę na pl. 
Bernardyńskim. Posłerunkowy odprowadzi! ją do ko- 


msarjalu Tu B, aby uniknąć przebywania w celi 
aresztanchiej achąd miano ją odprowadzić. zażyla pa- 
Stylkę sublimatu Zawezwane Pogolowie ral, od- 
wiozło ją do szpii'ala. 

KOSZTOWNE ROZTARGNIENIE. S. VMehler. 
urzędn. pryw. doniósł policji, że wczoraj wieczo- 


rem kupując bilet na dworcu głównym pozosławił 


przez zapomnienie przy oklenku kasy swój portfel. 
zawierający 1.300 zł, Zorjenłtowawszy się po chwili 


wrócił leez porlielu już nie znalazł. 


FABRYKA NTÓRA ZATRUWA CĄŁĄ OKOLICĘ. 
Pasiek 1 Lesienie za Łyczakowską ro- 
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Mieszkańcy 


. galką żalą się od kiiku lal. iż drożdżarnia umlieszczona przy w. Zamarstynowskiej „Ogólna szkoda 


w dawnym browarze Grunda zatruwa powietrze swymi 
odpadkami. Obecnie wyziewy te uniemożliwiają ży- 
kie mieszkańcom calej lej okolicy. 

Sprawa „la jest nýg zrozumiałą albowiem duża 
fabryka drożdży znajdujące wę w Ilołosku nie wy- 
ziewa żadnych maromalów zatruwających,. życi+ sąsia- 
dom. 

W;ydccznie fabryka w Leslenicach jesl wadliwie 
zbudowaną co winno być zmienione lub nzn- 
pełnione. Kompetentne władze winny zająć słę tą 
sprawą zarzas ko należy gdyż z nastaniem yo- 
ry wiosennej grozi niebezpieczeństwo wybuchu jakłzjś 
epi dem ji. 

ARESZTOWANIE OSZUSTÓW ULICZNYCH: — 
Wczoraj o godziwie 7 rano urządziła policja obławy 
na oszustów ulstznych po różnych szyokach. pla- 
cach targowych ulicach. Przylrzymano 8 nolowa- 
nych w ten: 4 poszukiwanych osobników. Znaleziono 
przy mech. mosiężny zegarek. łańcuszek ì obrączki. 
klóre to przedmioty sprzedawali oni jako złote. Sześciu 
z łyzylrzymanych osadzono w areszcie. 

(Czyby poweja nje zechcłała urządzać lakie 
obławy w dnje powszednie jak również w śwtęliu ł nje- 
dzicle — przyp. zec.). 

+ OSZUST GDAŃSKI ŻERUJE WE LWOWIE Ta- 
deusz. Wyanecki. student Politechniki. zam. przy ul 
Kordeckiego. doniósł połleji. że 31, października z, r: 
ukazał się anons w “Słowie Polskim", iż kto chce 
zarobić od 300 do 500 zł. za 3 godzinne dzienne za- 
jęcie zechce się zgłosić pod szyfrą Jahrgang 1925 — 
' Danzig”. Donoszący posłał znaczek poćzlowy nu 30 gr. 
i otrzymał wkrótce drukowany prospekt niejakiego IE. 
Stoernga w Gdańsku. w którym lo prospekcie poda- 
wał. iż po nadesłaniu 550 zł. przekazem P. K. ©: 
otrzyma on informacje w jaki sposób będzie mógł za- 
robić podaną w ogłoszeniu sumę. Interesowany prze- 
słał żądan skwołę 20. Lsiopada z. r. które to pie- 
niądze ów Stoering otrzymał. jak to wylnikią z poświad- 
czenia 'pocziowego 

Na lem leż skończyła wę działalność owego 
osobnika. gdyż dolychczas nie dał on znaku życia o 
sobie, Policja zacządziła dochodzenia w lej sprawie. 

CZYJ ŹREBĄK? Teodor Symeńko przylrzymał 
w ul. Wodnej zabłąkanego źrebaka maści! gniadej. Po- 
lcja qddała go miejskiemu komisarjatowi I dziel- 
nicy. 
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NA FUNDUSZ PRASOWY złożył low. Kruszel- 
macki Józef 4 zł 
Dalsze dalki na ten cel przyjmuje administracja. 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


Nowa podwyżka 


Wskutek opozycji posłów i 
znaku “8"“ nie uchwalono dotychczas wstrzymanie pod- 
wyk: czynszów. Nalomiist w imie sigen lulym czynsze 
znów wzraslają z powodu podwyżki gminnego podatku 
wodocągowego o 360 zł. na 100 kor. czynszu przed- 
wojcenego. Magistrat bowiem wbrew opozycji klubu 
radnych P. P. S. stałe obciąża czynsze lokatorskie 
różnymi podalkami. łalająć swe niedobory powslałe z 
powodu nżcudolnej gospodarki. Z powodu tej wro- 
gej lokatorom polityce nędza mieszkaniowa w mie- 
ście stale się zwiększa wskutek zaniku ruchu budo- 
wlanego. równocześnie zas wzraslają czynsze obeią- 
żane przez świadczenia komunalne jakoleż rządowe 


Mnożniki obecne przez które należy pomnożyć | 


czynsz przedwojenny. aby olrzymać czynsz na luly są 
następujące (a dla płacących pełny (czynsz (b) dla 
zwolnionych od gmiumego podatku lokatorskiego. (c) 
dla. zwolnionych od państw. podalku lokatorskiego .fd' 
dla zwolnionych od obu tych podatków: x 

Dla mxeszkań 1-izbowych a: 0.6727. 
„A 0.6097. d) a. 552. 


b) 0.6202, 


Bank Polski 728 zł I 


senalorów z z pod ; 


i należy 


Nr.-26 


czynszów na luty. 


Dla mieszkań 2—3 pok. a) 0.7255. b) 0.6727; 
|) 0.6622. d) 0.6090. — Dla lokali hand] $ przem: 
| VL kal, $ przem. VHI, kal: 0:7269 £ 


Dla mieszkań 4—6 pok. a) 0.7260. b) 0.6735 


c, 0.6630; d; 0.6105 — Dla lokali spółdz, rob: i Zw: 
Zaw. rzem. VIII kat, 0.7260: 
Dla mieszkań od 7 pokoi wzwyż a, 0.7785. 


bt 0.7260, c) 0.7155: d) 0.6630: — Dla sklepów i'd. 
o przedwoj. rocz. komornem do 1500 kor. 0.7785: 
Dia sklepów ¿id o przedwoj. rocznem kamor, 
a 1500 kor 0.8310. 
j Przykłady: jeżeli kioś w czerwcu 1914 r. płacił 
| za pokój z kuchnią 80 kort o 06727 x 30 = 20.181 
czy 20 zł i 18 growy.s klóre obecniewnależy za- 
|nfucie. 
| Kio za wynajm2 pokojj płacił przed wojną 
1 5kor. lo 07255 x 45 = 82 zł, 65 gr.. które obecnie 
należy zapłacić. 
| Kto za sklep” lub warsztat płacił przed wojną ` 
¿8 Okor. to 07269 x 80 = 58 zł. i 15 gr. klóre obecnie 
zapłacić. 
NUOBREŻ OO ©: > JOB D Ą SZR WIO EKIZNĄJ 
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Deta nadużycia w „Jurze“. 


Rozmawa przeww Zbigniewowi Jarochowski miu. 
wzbudziła wielkie zaimieresowanic w mieście. Znany 


jest on bowiem jako kuzyn marszałka senatu p. 
Prąmpczyńskiego. 
Na wczorajszej rozprawse świadkowie w dal- 


szym ciągu zeznawali przeciw oskarzonemu obciąża- 
jaco. Prokuratoz zrezygnował z zadawania pytań oshar 
żoltemu z powódu scysy jaka wynikłu pomiędzy nim 


a przewodmwezącym trybunału. Niektóre bowiem py- 
tania prokuratora wydały się przewodniczącemu zbęd- 
nem. a może zbytnio kłopolliwemi dla oskarżonego, 
Oslałecznie odroczono rozprawę. gdyż nie ja- 
wiało się Irzeeh śwladków. Trybunał również zarządził 
powołanie nowych świadków. oraz zarekwirowanie 

ksiąg "Jura" klóre są w Warszawie, 
« 


... = z 
zmia aa Ti 


Z RUBRYKI BEZ KOŃCA. W jadaly na Poli- 


lechnice skradziono z włeszudła fulro na szkodę słu-; 


denia Tadeusza (Godzięby. 


Nicznani sprawcy sysiemałycznie kradi deski. 
drzewo © węgiel ze składu Jakóba Białopołskiego 


wynosi 
500 zł. 

Wezoraj przylrzymano na parkauie zakradających 
jsię do lego składu Józefa Mandziuka IJ. Hule, KAD 
Heja osadziła ich w areszcje. N ~ 

Z KRONIKI POLICYJNEJ. Anna Bieda lak dłu- 
go zabiwała robaka. kłopoty 'i biedę. że aż wkońcu 
w stanie kompletnego kodak legła w ul. Brajerow- 


skiej Połicjant =", się Bilda i odlransporto- 
wał ją do areszlu, > 

Zotja Haropala Janina Czerkawska 
nocą głośną awanlurę w ul. Grodeckiej. 

Katarzyna Wojciechowska w slanie pijanym spa- 
ła na chodniku w ul. Kaaimierzowskiej. Osadzono 
je w areszcie 

Za Meni się po ulicach miasta aresztowano 
Marję Wrong 


urządziły 


a O PEN 
za włóczęgosiwo osadzono w areszcke Mojżesza 
Sklberschlaga. Leona Mreilera. Ignacego Fassa, Ka- 


roln Hrvpiaka Józefa Geronia 1 Jana Mazura. 


Jilimochodem. 


Filanfrapja — czy realna pomoc? 

Przypominamy sobie jakto przed laly. gdy bez- 
robocie robiło wyłomy w szeregach prolelarjalu. za- 
możne panie urządzały składki koncerty 1 przed- 
stawtenia — na dzieci murzyńskie w Afryce. 

U tyce hpań z pośród burżuazyjnych ugrupowań ni: 
sę uie zmieniło. One zawsze głodnych ludzi pragną 
Izo. tkliwością i współczuriem... nasycić, Nie chcą 
unaczej klęski społecznej pojmować i załalwiać. 

Chodorowska cukrownia drze z nas skórę za eu- 
kier. stale podwyższa cenę a bezrobocje załałwia w 
teu sposób. ćż ofiaruje ma “głodne kuchnie“ 200 kg. 
cukru każdego miesiąca 1 gotówką 1.050 zł. 

Czy żlo są dro do załatwiania bezrobocia? 

Kiedyż fe ugrupowania zaczną uznawać w ro- 
boluśkach. ludzi 1 pełnych praw RE wał mhn 

Zrozumieć raz należy że robolnicy cheą pracy. 
pét filantropji Dać pracę — to obowiązek władz — 
me zastąpią jej komłlety pań "głodne kuchnie“. 

VIII-e gimnazjum się wali można za 20.000 zł. 
wykońłzyć już zbudowane. pzy ul. Dwernickiego. 
ale trzeba nawsku. trzeba żądać. bić się o pracę dla 
robotników! 

Robolnicy są przeciwni kuchniom. z klórych be- 
dą obkieje korzystali organizalawzy. a zlelwki. w których 
krupkka krupkę goni dawać się będzie bez- 
robotnym. 

' Mało lo różnych urzędów aprowżzacyjuych skon- 
sumowaliśmy przez wojnę! Mało R, ludzi zbogąciło 
sę. bo “pracowali w aprowizacji * 

Obecnie wydawane n zasiłki m na- 
fura składają się zamiast z węgla z.kamieniami mą- 
ka È kasza, jesl mieszaniną różnych rolniczych proz 
duktów. Czy filanropi sądzą. że okradać bezrobotnych 
to chrześw jański patrjotyczny obowiązek ? 

Dajce pieniądze. a kupimy mało środków żyw- 


i 


ności ale dobrych i zdrowych! 
Nie beztreściwej  filantropjii komilelowej ale 
pracy — olo. czego hezrobolnym potrzeba! 


` Rokowania francuska-sowieckle. 


MOSKWA 30. stycznia. (Pal). Agencja Sow, Pre- 
zydjum centralnego komitelu wykonawczego Unji so- 


|wśeckiej zamłanowało delegację do rokowań rosyjsko- 


francuskich w sprawi» długów. 
w skład której wchodm 9 osób. 


Na czele tej delegcii. 
stol Rakowskij. 


Recrganizację przedsiębiorstw państwowych 
przeprowadzą ekspergl krajswi I zagraniczni 

WARSZAWA. 30. stycznia. — (A. W.) Ra- 
da ministrów poslantiwiła powołać specjalną 
i komisję; której zaduniem będzie zaprcszenie 
znawców] krajowych i zagraniicząych w spra- 


wie reorgmizacji przedstębierstywi pasńlwa- 
wych : zapowiedzianej przez min. Zdziechcw- 
sktego. 


"|Sprawy partyjne, p 

< POSIEDZENIE KOMITETU OBWOD, dłu 
wschodniej Malopolski odbędzie się we Lwowłe we 
wtorek dnia 2. lulego br. o godz. 10-lej przed poł. 
przy ul. Brajerowskiej I. 8. Porządek dzienny podany 
w zaproszeniach imiennych. 

Uprasza stę o punklualne przybycie. 

* POSIEDZENIE KOMISJI OŚWIAT. P. P. S. 
odbędzie się we środę o godz. 7-mej w lokalu "Dzien- 
nika Ludowego". ul Sykstuska 21. II. p, 


Komunikat. 

x ZWIĄZEK ZAWODOWY PRAC. GASTRONO- 
MICZNO-HOTELOWYCII Oddział Kuchmistrzów 
Lwów — urządza w czwarlek dnia d-go lutego b. » 
w salach “Domu Narodnego* (ul. Rułowskiego) “WIE- 
CZÓR KARNAWAŁOWY* z lańcami i kolyljonem. — 
Bufet obfity i doborowy we własnym zarządzie. 
Muzyka salonowa. — Slrój spacerowy. — Wsięp: za 
zaproszeniami. Biet wsiępu zł. 250. Familijny 
zł 5—. Dla PT. Akademsków zł. 150. — Dochód. 
na fund. bezrobolnych 


Hr. 2A 


Infor. Międzynar. Niemiecka socjalna demo- 
kracja postanowiła przeprowadzić plebiscyt, w spra- 
wie wywyiaszczenia byłych panujących niemreckich bez 
odszkodowania. Wykonanie tego poslanowiena na- 
suwa metylko wielkie lrudności. ale i zawiera w 
sobie poważne niebezpieczeństwo kięsku Konstytu- 
cja niemiecka dopuszcza podobne hezpośrednie gło- 
sowanie ludowe. ale wiąże je z rozmailema posta- 
nowieniami. klóre odnośną akcję nadzwyczajnie u- 
trudniają Opinję swoją ma wypowiedzieć 10 miljo- 
nów ludność. a Wniosck, domagający się przepro- 
wauzenża plebiscytu musl być poparly przez 1/10 
część wyborów do parlameutu. czyl okrągło przez 
9 mwijonów ludzi. którzy własnoręcznić muszą w 
term celu wprsać się na listy. wystawione przez za- 
rządy gminne 


Socjaltśct przy ostatnich wyborach zdobył: 78 
miljona głosów. komuniści 27 miljona — obie za- 
tem, proletarjackie partje jeśli chcą. aby się «ch 
akcja udała. muszą w przeciągu miesiąca zdobyć 
ponad 1,3 podpisów swych wyboreów. domagających 
stę plebiscytu. Jeśli ten pierwszy krok sł) uda. przy- 
chodze sprawa przed parlament. Nie ulega wąlpli- 
wości. że większość pasrtji burżuazyjnych w parla- 
mence jest przeciwna plebiscylowi. ponieważ chodzi 


__ „DZIENNIK LUDOWY" 


Przed wielkim plebiscytem w Niemczech. 


tu o wywłaszczenia byłych panujących bez odszko- 
dowania. Wobec tego pewne jest odrzucenie w par- 
lamencie wniosku o plebiscyt. popartego przez 4 
nuljony ludzi a wówczas sprawę będzie musiał roz- 
strzygnąć ogólny plebiscy I tutaj istnieje najwię- 
ksze m$ebezpieczeństwo dla akcji. Konstytucja nie- 
myecką domaga: się. aby nłe tylko większość głosu- 
jących. ale większość uprawnionych do głosowania 
czyl ponad 20 miljonów ludzi wypowiedziało się 
za płebscytem. Ponieważ partje prolelarjackie roz- 
porządzają razem ponad 161/, móljonami głosów. bza- 
kujące 10 meljonów muszą zalem uzyskać w średnich 
sferach *nleligencji 

Parlje burżuazyjne nie ośmielą słę+olwarcie agi- 
tować za odszkodowan;em domów panujących. ale 
spodziewają przez agilowanie za wstrzymaniem się 
od głosowania uniemożliwić parljom robolntczym u- 
zyskanie |polrzebnej ilości głosów. 

Socjalna demokracja musė zalem wylężyć wszyst 
kże siły. by odnieść zwycięstwo. Poseł Dittmann oh- 
licza koszta akcji na 2-—-21/, miljona marek złolych. 

Jak wiadomo. komuniści stanęli na wspólnej 
platformie z socjalistami. co zwiększyło widoki zwy- 
cjęstwa. 


Lokator może się bronić przeciw szykanam właścieleli 
realności. 


LWÓW ; 30. slycznia. 

Bardzo interesujący spór cywilny na tle 
mieszkaniowem rczsirzygnęly Niedawno temu 
<ący: okręgowy iw Złoczowie; oraz apelacyjny 
we Liwowie. 

Chodziłc o ustalenie przez sąd zasady; 
czy lokatcr może drogą skargi cywilnej o na- 
ruszenie w używaniu przedmiolu Najmu (mie- 
szkania bronić się przeciw lakim pieslępkom 
właściciela realności; klóre zmierzają di! 0- 
brzydzenia; a nawet do uniemicżliwicnia dal- 
szego zamieszkiwania. "e 

Jak wiadomę'; iwiłaściciel może z powodu 
nieodpiciwiednicgo zachowania się łokatora; 
wymówić mu mieszkanie; lecz wypadck ; gdy 
wleściciel nieodpt.łwiiednio skę zachowuje Tie 
jest lą ustawą przewidziany. © 

` Taki wlaśnie wypadek zdąrzył się panu 
S. H. w Brodach. Chcąc się pczbyć lokatora 
sterali się właściciele wszelkimi  sposck(ami 
i szluczkami zakłócić jego spelkój domowy í 
zmusić do wypretwadzki. 

Zrozpaczony p. S. H. wniósł do sądu okrę- 
gowegr! w Złoczowie (do 1. cz. C. I. 41/25/13 
skargę o naruszenie w używianiu przedmictu 
najmu z wnioskiem "a wydanie lymczasciwegio 
zarządzenia. ź 


Sąd okręgiiwy o. I. w! Złoczowie wydał 


niezwykłe ciekawie orzeczenie; a lo; że pozwa-! 


ni właściciele realności Fr. winni do dni 14-lu 
pod tygcrem egzekucji zaniechać bezpośrednio 
przedsięwzięcia jakichkolwiek czynneści; kłó- 
reby powcida pozbawić mogły spokoju domó- 
wego; prziyczelm jakcj lakie czynnośdi uznane 
zoslały: krzyki; hałasy; icbimówiienia; uszko- 
azienia lokalu; zastawiania przejść í lt. p. 

Ponadto pozźwani wil. realtlości skazani zo- 
slal ina poniszetjie kosztów sporu wi kwocie 
171 zł. 30 r. 

jeszcze ciekawiiej przedstalwia się orze- 
czenie sądu apelacyjnego we Liwiąwiic; do kló- 
rego kidwołaty się obie strony. : 

Sąd apelacyjny orzekł; że slycna pozwana 
wiona do dni ld-iu pad rygorem egzekucji; 
zjariechać bezpośrednio lub pośrednio obelg 
słownych, czy leż czynnych ;„gróżb; włykicny- 
wania scen gorszących i l. d. ałbiełwiem niezale- 
żnie od nstawicidziwstwa karnego; czyny te sta- 
nowią naruszenie przepisów par. 1006 u. c. 
normującej cbłowiązki dającego mieszkanie.'w 
najem Strona pkewana skazaną została rów- 
nież na pofcszenie kosztów przewodu odwo- 
ławczego [w kwkcie 90 zł. 32 py. 

A zalem baczność lekalorzy! Na szykany 
właścicieli realności jsinłeje spesóbi zapobie. 
gawczy — W! naszych sądach. 

zr 


Spadek... na księżycu. 


Swego czasu  tbiegła pisma scuzacyj- 
ua wiadomcść o olbiztymim spadku po nieja- 
kim Mojżesziu Sterniie ; pci który lo spadek zgło- 
silo się kilka setek ludzi. Ole ów Stern iwycmi- 
grował przed pięćdziesięciu laly z miasteczka 
Pilicy i udał się do Afryki Pcłudniowej; gdzie 
z czasem zoslal 'właściaielem wlelkich kcpalń 
złota. Niedawne iwłudze polskie zostały zawie 
domicme; że Stetn oslaifjo otrzymał tytuł lor- 
da Landswortha; zmarł (w; Jchanfesburgu bez- 
dzielnie; pozcstawiłwszy olbrzymi mająlek. Po 
spadek ten zgłosił się około 600 krewnych 
Sterna ; zamieszkałych w Polsce i Wi Niemczech. 
Jak grom z jasnegjo nieba spadło Magle na 
niedoszłych szczęśliwców- pismo dr. Landaua 
nadrabina z Johannesburga; wyjaśniające iż 
spadek nigdy nie istnfał; zaś dziennik ; kłóry 
podał wzmiankę  glkóny jest ze swlojch 
kłamstw. » 

Liczni prelendencj ido spadku padł ofiarą 
jakiegoś czzusta; a może człowieka ; który w 
tych ciężkich czasach nie stracił dobregio hu- 
moru. í / 


_ 


Konflikt niemiecko-włoski. 

LONDYN. 30. stycznia. Dypłomatyczny kio 
respondent “Daily Telegraphu“ fimawiając wiy- 
czerpująco stosunki włosko- niemieckie; pod- 
uosh, że w Niemczjech wzrasla craz bardziej 
rozgcryczenie przeciw Włochom. Przyczyna te- 
go uieprzyjaznegia Nasiroju jesl nielylko ucisk 
Niemców iw południcwym Tyrolu; ale i inne 
sprzeczności linlteresów ; miafcjwicie ma bilizkim 
Wschodzie; w Turcji i Bułgarja Tam blo- 
wiem Wlochy przy peparciu kapitału amery- 
kanqskiego stały się najsilniejszym krkuren- 
tem Niemiec. Wloskk= grecki Związek gospo- 
aarczy wyrządził już handlowi niemieckiemu 
wielkie szkody. Poza tem; jak zaznacza *'D. 
T.* istufjeje również nieporczumienie co do 
kwestji reparacji, w. klór Włochy na wielu 
Łunklach różnią się od innych młocarstw. 


Stypendja na raty. 
WARSZAWA. 30. stycznia. (A. W.) Min 
oświaty wydał wezcraj okólnik , polecający wy- 
płacić reszię stypendjów akademickich za sty- 
czeń w sumie 60 zł. na. oscbę dopliero z dniem 


5. lutego. 


5 
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Poskromione apefyfy baronów węglowych. 


WARSZAWA. 30. stycznia. (A. W.) Mini 
Zitemięcki zaauprobciwał wyrok komśsji ab» 
trażowej aby pr dwyższyć zarobki pracowników 
kopalnianych (i 5 proc.; natomiast odrzucił 
wniosek przemysłciwców ; aby ceny węgla pod 
nieść o 6.25 prek, 


Zjazd młodzieży Tara. 
WARSZAWA. 30. slycznia. (tel. wł.) Dziś 
rozpccznie się |. Zjazd Kół Młodzieży Tura 
na klóry przybiyło kilkudziesięciu delegalówt 


Sprawa podafku majątkowego. 


WARSZAWA. 30. stycznia. (tel. wł.) Dziś 
topcłudniu odbyło się posiedzeni« rady mi- 
nistrów; na którem min. tow, Meracziewski ; 
złożył wnicski 'w sprawie podatku majątko- 
wego w myśl peslulatów P. P. S. 

Rozwinęła się żywa dyskusja; której nie 
zakończcno; odkładając ją do następnego po- 
sieazienia. 


Rząd węgierski przed dymisją. 


BUDAPESZT. 30. slycznia. (A. W.) W ko- 
łach” polilgcznych twierdzą; że rząd Bethle- 
na poda się w najbliższych dniąch do dy- 
misji. Obecnie rząd zamierza nalegać Na od- 
czenie sesji parlumentirfej i zaprzestanie dal- 
szej dyskusji nad aferą fałszowania banknkt 
tów. ( 


Nędza wychadźców polskich. 


BERLIN. 30. stycznia (A. W.) Według 
wiadomęeści z Magdeburga w! okręgu Osten- 
berg policja kryminalna areszliciwała 84 robo- 
ników polskich; z których 76 nie miało przy 
sobie żadnych dękumentów; a kilku z nich po- 
dejrzanych było © różne przestępstwa. Aą fo 
irobictnicu; kiórzy w poszukiiwaniu pracy Mies 
|legalnie  prziekroczyli granicę pklsko- nie- 


! miecką. 
l 


Niemcy wsigpują do bigi Marodów. 


PARYŻ. 30 slycznia. (S. W.) Berliński 
korespendent “Journal des Debals“ donosi; że 
rząd niemiecki zamierza w przyszłym lygo- 
driu wnieść prośbę b przyjęcie do Ligi Na- 
rodów. Rójwneczłeśnie iiają się toczyć roko- 
wania z rządem francuskim w' sprawie przy- 
szłego spclkania między Briandem a Stresema- 
nem. 


Awantury antlniemieckie we Włoszech. 


RZYM. 30. slycznia. (A. W.) W Bari; Flo- 
rencji; Medjolanie; i Rzymie cdbywają się 
poważne demiemstracje skierowane przeciwko 
Niemcom. W gmachu piselstwa niemieckiego 
w Rzymie; iwyblilo szyby. Jeden z człcnkówi! po- 
selstwa zosłał znieważcny mimo iaterwencji 
policji. Studenci przeproiwadzają rewizje w! ho- 
lelach 1 pensjonalach przepędzając stamtąd 
Niemców. Na wlieść o demcnslracjach wielu 
Nieinców wyjechało z Włclch. í 


Katastrofa w kopalni 


BIRNINGRAM 30  stycziya. (Pat). (Alabama) 
Wskutek wybuchu gazów w lutejszej kopaln: węgła: 19 
górneków poniosła śmierć zaś 25 górników zdołano 
ocalsć. Panuje obawa, iż z pośród zasypanych 38 gór- 
ników żaden nie pozostał przy życiu. 


Sytuacja w Marokko.- 


PARYŻ. 30. stycznia, (A. W.) Opanowanie 
sytuacji w Maroku przez Francję z każdym 
dniem czyni dalsze postępy. W «gtatnich dniach 
szereg szczepów slojących pia stronie Abd- El- 
Krima przeszedł na stronę Francji. Droga slra- 
legiczha Ceula — Tetuin — Tanger jest obiec- 
nie wolna li zupełnie bezpieczna. Naczelne idcfwte 
wojsk francuskich w! Marcku czyni! przygoto- 
wania do kampanji (wiicsennej. Rozpoczęto or- 
ganizować regularne klddziąły wojskowe zło- 
żone z krajowców: 


[ej 


Redukcja 


Z aniem 1-go lutego mają u nas optśdiz 
swój 'wiarszitat tracy' bagienistka szkoł po- 
wsziechnych. mw. liczbie kukunastu osób. «raz 
ustaje dozór łekarski nad temi szkcłami. Pań- 
stwo nie mu piemędzy. a gmillą nasza uskarża 
się również na ich brak. Porądto tą ostatnią 
mało cbchodzą takie sprawy. jak dbałość o 
slau zdrowia najbiiedniejszej dziląllwy. zapełnia 
jącej szkoły powszechne; czystość ciała odzie- 
żu i ukułturalnienie domów. z której się re- 
krutuje. 

We wszystkich krajach kulturalnych obiek 
nauczyciela. razem z nim pracuje lekarz. który 
decyduje w wielu sprawach. lyczących stę —- 
szkoły. 

Nasze mlode państwe zbyt wiele musiało 
podjąć spraw kdrazu. by wszysikie «ziedzwmy 
życia postawić na ncjwoczestym o iłe możności 
poziemiie — aby móc dać lekarzy do szkół 
wszystkich. A tem trudniej było i jest pc 
krywać te olbrzymie wydatki. nie mówiiąc K 
uslatniej klęsce gespodarczej. ile że nasi naj- 
bogatsi i najwięksi "patrjcci" od początku. 
niepodlsgłcści naszej. Mie płacili i nie płacą 
podatków. Tedy acbirzie się stafo. że ustano- 
wionc: higjemistki po szkołach powszechnych. 
które należycie prziygotctwane i ukwialfiiko- 
wane. pod dczorem generalnej lekarki. peł- 
nily obiwiązki sanitarjuszek iw! szkolach. 

I przyznać należy. a prawdopodobnie i wszę- 
azie inaziej. bigjenistki znakomicie wywljązy- 
wały się ze swoich (cbowiązków. pracując su- 
miennie. z poświęceftijem 1 umiejętnie. 

Badały często wszystkie. bez włyjątku dzie 
ci. co de czystości ciała. głów. bielizny. dziełci 
chore. lub * 'piidejrzane”* prowadziły same do 
lekarzy; udzielany pierwszej pomiccy wt razie 
wypadku nagłego zachicrowłania. odwiiedzały do 
my uczenix. jednem słowem. przyczyniły, się 
wieke do podniesienia poziomu czystości i 


kultury a i stanu. zdrowia. Dla naucziwkielą 
zaś względnie  nauczycieliki były Tadzwiy- 


czajną pometa. 

Toteż hugienjstki cgromnie stały się po- 
pularne w szkołach i iwzruszającem była z 
jakiem zautaniem zwracały się do niich dzie- 
ci z każdem niedomaganiem ll jaką pktwagę 
zaskarbiły sobie te młjdziutkiie często adeptki 
Eskufapa wśród rodziców. 

Luka też wielka póztstaniie po nich: obni- 
ży się na now stan zdrowłotności. czystości w 
szkołe; wzrcśnie - nilepomiierniie praca nauczy- 
ciela. w dużej części bezskuteczna. Wszak w- 
bec nowych pcgramów: i nowych zadań il tak 
jest obarczcny. a tembardziej skutki te muszą 
pei 


=m. 


Komunizm 


napisal Adom GRYFF-KELLER Książka zawłera 288 

str. druku jest pierwszym tomem wydawnictw au- 

tora ale sianowé w sobie całość. wydana starannie, 

na pięknym papierze “vergè“* — Skład główny: 

*Książnica-Atlas". Warszawa. Nowy Śwłat 59. Cena 
8.50 zł* 

W tres; zaznajamiia nas autor z historją komu- 
nżzmu od czasów Platona. poprzez wiekł średnie. 
utopje komunistyczne i lch nieudane próby realizacji. 
poprzez "Utopję" Tomasza Mora. “Nową Atlantydę" 
lorda Bacona. "Państwo słoneczne" T _ Campenells 
oraz grupy Owena. gminy ikaryjskie. falangi fourte- 
rowskie, Autor zdąża do komunizmu współczesnego 
+ jego karykatury — bolszewizmu. wraz z szczegóło- 
wym opisem wszystkich międzynarodowych organi- 
zacjć komunistycznych. 

Autor stara stę zachować objektywiem. daje 
rzeczywisty obraz zmagań się proletarjatu i destruk- 
cyjny wpływ komunizmu. powodujący rozbicie klasy 
robotniczej na zwalczające się obozy. Jedynego Zda- 


anta autora zrozumieć nie mogę a lo: “w Polsce od 


1891 socjalna-demokr byla właściwie filją niemiec- 
kiej S. D. i przeciwstawiałą się PPS. (w byłej Kon- 
gresówce) wysuwającej hasło niepodległości. zwal- 
czane przez S. D. K. P. è L.“ — Pomijając naszą 
emigrację po 1830 r. która przejmowała poglądy 
skrajnej demokracj: Zachodu podnieść trzeba. że już 


w r. 1835 powstala socjalistyczna organizacja: "Lud 


Polski. Zapewne. że polski socjalizm tak w kraju 


N 


ze 


„DZIENNIK LUDOWY“ 
ci. pozbawiił nych w szkole sanitarttego dozoru 7 
I dlatego bclesna jest apatja. czy nieuświa- 


1 3 6 
„zdrowia“. 1 dlatego belesna jest a 
domienie retdziców. którzy niie reagują na krzyw 


Gerczej. braku pracy. nędzy. i obniżenia się, dy. bolesny jesl indyferelityńm. czy indkiencja 
stowy życiciwej. domy bez tej ciągłej podniety. nauczycielstwa. oraz” tekarzy. szczególnie zaś 
ze strony szkciły. nie będą mogły tak dbać o peajatrów np. prof. Gróhra. który te siły z 


czystość i zdretwie dzieci. 

Czy naprawdę 'wszystkie  "oszczędneści 
mają się dokcnywać kosztem zdrowiia. a kto 
wie. czy nie i życia mnajszerszych mas. oraz 
życia pracowników na najniższym szczeblu pi- 
ramidy *'funkcjonarjuszjy'. i(bsługujących ma- 
chinę państwową ti spiułeczną? Z drugiej stro- 


ny. czy nie stoky kosztowiijejszem będzie ' 


otrzymanie zdnchwiia tychże mas. gdy w! miejsce 
skromnej instytucji higjenistek trzeba będzie 
pfomncżyć szpitale li lekarzy dla chorych azie- 


takim nakładem prącu ukwalifikolwiał. że nie 
protestuje przeciw zwlinięciu tak pażytecznej, 
| a kulturalnej placówki ï pozwalają na redukcję 
, Zdrowia szernckich mas. podstawy społeczeń- 
stwa — dzieci prolelarjatu i dncbnego mie- 
szczaństwa! Może jeszcze wl cktatniej podzi- 
nie aaloby się kldwrócić to zarządzenie 1 skie- 
rować uwagę “radców gd redukcji na jnne 
żródła. któremi można skarb skuteczniej za” 
sihć Tr. 


Dr. Gliwifz, dyrektor dep. Min przem. i handlu we Lwowie. 


Konferencja z przedstawicielami przemysłu i handlu. 


Lwowska izba handlowo - przemysłowa przyj- 
mowała onegdaj dra Glwitza. przedstawiciela Min. 
przemysłu è handlu. Przybył on celem odbycia kon- 
ierencj” < reprezentantami naszego przemysłu i hand- 
lu £ wysłuchania ich postulatów. 

Dr. Giiwiilz omówił całokształt obecnej sytuacj 
sospodańczej — a więc sprawę naszych traktatów hand 
lowych z zagramęcą. taryfy celnej. reglementacji oraz 
kryzysu gospodarczego. omówił warunki. w jakich 
prowadzą się negocjacje o traktaty handlowe z Niem- 
cami i z Rosją Zaznaczał też z naciskiem. że cała 
klasa haudlowa przemysłowa winna obecnie nale- 
życie współpracować z rządem. dzięki czemu będzie 
można uniknąć na przyszłość wielu dotąd popełnia- | 
nych błędów w pob'tyce handłowej. Dr. Gliwitz wyraził 
leż zdanie. że sytuacja obecna. jakkołwiek ciężką. 
jest już punktem zwrotnym. po którym można się 
spodziewać ożywienia obrotów. 

r Z kol przedstawiciele przemysłu i handłu wy- ' 
rażal swe postulaty. Przemawiałń: wiceprez. Izby p. ! 


Höilnger domagając się zmiany systemu podalkowego. 


| dyr. A. Kobscher. rrzedstawiłając sprawy handlu eks- 


portowego drzewnego È przemysłu budowlanego. przed 
stawciele kupców. Litwinowiecz i Maksymowicz. ban- 
kowoścć. (dyr. Chajes). przemysłu nafiowego (dyr. Su- 
limiirski) inni. 

Poruszono cały szereg' najbard:żej aktualnych 
spraw Trzemysłu * handlu. podnoszono różne wad- 
Kwości 1 niedomagania. obecnych stosunków. a pe 
wysłuchaniu wszystkich opini dyr. Głiwitz udzjeľł 
obszernej odpowiedzi w poruszonych sprawach. sazna- 
czając. że staraniem jego będzte dążyć. do poprawy 
stosunków w każdym dziale naszego życia handlowo- 
przemysłowego. 

Wkońcu prez. Izby p Henryk Kolischer wyra- 
zł dr. Gliwiizow podziękowanie za przybycje  na- 
w,ą/auie koniaktu ze sterami handlowo - przemysło- 
wem w naszem mieście. Konferencja trwała 5 go- 
dzim, 


= 


Komu wierzyć ? 


Pytają wszyscy czy legjontści nabili. czy też 
nie nabili? Komu wierzyć? Czy kanaljł. która za- 
biega po redakcjach i policji. czy obwinionym i a- 
resztowanym ? 

Jeżeli aresztowani nice nie zrobili. 
dziś dzień siedzą w kryminale? 

Bicie szyb może być zakwalifikowane tylko jako 
złośliwe uszkodzenie cudzej własności i za to nie 
wolno tydzień przetrzymywać wolnych obywateli. 

Prokurator Swoboda obiecał do 24 godzin zwol- 


to zacóż po 


strieć. ile że wobec szałcjnej klęski gospo, |nsć aresztowanych. a mija płąty dzień 4 legjoniści ! 
Co A OO — ZAMIAJEWEE "TE. MREETRRE NM KC COCC""NORERFECOWAPCET 


-em m m -— i. nne 


jak á na emigracji był marzycjelski. oparty na idei 
relvgijnej 1 miał na celu wyzwolenie ojczyzny. a ja- | 
ko program społeczny uwłaszczenie chłopów. Pola- | 
cy bforą czynny udział w walkach komuny z 1871 r. 


skiego. We Lwowie powstają pierwsze jawne organi- 
zacje robotnicze zawodowe i kulturaine a już w r. 
1870 przeprowadzają drukarze prerwszy zwycięski 
strejk. W r. 1869 powstaje czasopismo 'Rękodziel- 
nik; w r. 1878 "Gzcionka'. organ drukarzy. prze- 
kształcony na ogólno robotnicze czasopismo "Praca" 
z Bolesławem Limanowskim. jako zdecydowanym so- 
cjalistą. W tym samym roku Waryński zakłada tajną 
organizację w Krakowie. Dnla 1 maja r. 1890 przy- 
był do Lwowa emisurjusz emigracji St. Kasjusz i 
z jego pomocą odbyła sżę olbrzymia manifestacja za 
międzynarodową solidarnością proletarjatu a w Ñ- 
stopadzie tegoż roku powstała Polska Partja Socjali- 
styczną z 'Robotnikiem" jako organem. W czerwcu 
1892 r. ma kongresie austr. socj. demokracji tow. 
Daszyński oświadczył że polscy socjaliści "nfz mogą 
stę tak ścisłe związać z organizacją austrjacką. jak 
to uczynić mogą i powinny inne narodowoścł . Czyż 
wobec tych faktów można mówić o fuji lub przeciw- 
działaniu miepodległośc. skoro tensam, Daszyński na 
wspomnianym kongresie w ciągu dalszym mówił: 
«wobec jpołożenia kraju którego granice polityczne 
nie odpowiadają stosunkom faktycznym 1 jezyka- 
|wym?* 


Ruch komun;styczny podzielił autor na komu- 
nizm: 1) platoński; 2) prachrześcijański; 3) asce- 
jtyczny à 


„PPR O EO Z Z A EEE ZEE CN NACZ zazna maa 


è mistyczny: 4) utopijny; 5) współczesny + 


przez Jarosława Dąbrowskiego i Walerego Wróblew- | patologicznem. złowrogiem i doniosłem w swych u- 


sedz. Thumeni z sądu nie wyłażą. Czy p. Niemen 
|ltowski. sędzia. zajął stanowisko austr. pohcjt. która 
skoro aresztowanym nic zrobić nie mogła. odpowie 
dniego paragralu "dopasować" nie mogła. słuchała 
świadków. przeciągała sprawę w myśl zasady. bo: 
"dobrodzieju. co już odsiedziek. to im Bóg nie od- 
Byłem maocznym świadkiem. jak dn. 25. bm, 
obywatele prai na ulicy Thumena. Nłkt mu tego 
nie odbierze. ale sędzia republiki — musi podobne 
zasady schować do austr. lammusa! 
Postaramy ske o to! 


6) bolszewizm. Specjalnie zajmuje się komtuniamer” 
współczesnym č bolszewizmem. któremu poświęca po- 
lowę kszążki. 

Autor twierdzi. że bolszewizm jest zjawasklem 


jemnych skutkach. Jako przyczyny trwania bolsze 
wiizimu uważa: 1) cofnięcie się od niektórych zasad 
è praktyk głoszonych; 2) bezwolność. źycżowe zwy- 
rodnienie lnteligencji rosyjskiej. trawionej krańcowym 
intelektualizmem i nie umiejącej żyć z swoim tu- 
dem. który w niej zamiast dzłelnych przywódców 
znajdował tylko wrogów; 3) brak patrjotyzrmu mo- 
ralności państwowej i narodowego honoru; 4) czer- 
wony teror. skierowany przeciw inteligencji i wszyst 
kim ludziom. niewygodnym dla bolszewizmu nawet 
przeciw robotnikom 

Nie można odmów% racjonalności temu pogła- 
dowi. Autor niezmiernie dokładnie przedstawia i cy- 
tuje programy, instrukcje. nawoływania bolszewików 
do znószczenia socjalistów! i Międzynarodówki Amster- 
damskżej. 

Autor uważa bolszewików za największych uto- 
pistów od czasu Platona i za naiwnych luda którzy 
przypuszczają. że sżę im uda zmienić lud/j. zmienić 
obyczaje. wykorzenić przestępczość. chciwość. ient- 
stwo © podłość ludzką. usunąć zwierzęcość ucisk. 
nędzę. krzywdę ż boleść, które występują od wieków 
wszędzie. gdzie tylko istnieje ludzkość. Sądzą. że znło- 
są państwo. bo mie będą istniały klasy. nie będzie 
kogo trzymać na uwżęzi. bo "ludzkie bydlę“ pod ma- 
gozną różdżką komunizmu zamieni się wszędzie w 
ideal człowieka. Będą zniesienł ministrow e. połcja. 


____ „DZIENNIK LUDOWY!" _ 


Jeszcze jedna panama. 


Sprawa wytwórni aparatów telef. i telegraficznych. 


Kosn.ója komunikacyjna Sejmu na oslatniem 
iosedzeniu zajmowała się rozpatrywaniem spnawo- 
zania podkomisji wyłonionej dla zbadanła dokona- 
nej przez rząd transakcji polegającej na utworzeniu 
Tow. Akc Polskie Radio ł na oddaniu tej spółce 
fabryk p n Państwowa Wytwórnia aparatów telef, 
ż telegraticznych. 

Podkomisja jednogłośni? uznała. że koncesja wy- 
dana przez Rząd jesl niezgodna z interesem Skarbu. 
a nawet Państwa. 

Szczegółowy referat. analizujący niewygodne dla 
Państwa punkty koncesji. wygłosił pos. Sommerstein 
(Koło żyd.) Reterai zwrócił uwagę na uprzywilejo- 
walą grupę akcjonacjuszów B. przewidzianą w kon- 
pesjś do której to grupy Rząd nie należy; na osza- 
sowanie raportu rządowego na sumę o 200 tys. zł. 
mniejszą niż ją określili rzeczoznawcy, na wniesienie 
realnego aportu è ulrzymanie zań 500 tys. zł któ- 


kych. realna warlość zmantejszyła się o 50 procent od 


chwali ustalenia wartości (sierpień 1925" do chwil 
wpłąceniu pierwszej raty w dn. 12 bm. podczas 
gdy wartosc objcktów w złocie w tym samym czasie 
wzrosła. 

Pos. Wyrzykowski (Wyzwol.) wskazał nadużycie 
władzy. jakiego dopuszczono się przez sprzedaż ob- 


jektu dochodowego. nie zapewniając sobłe wpływu |tej wnowy nie bierze — ponieważ pociągnęłoby to | 


w nowoutworzonej spółce do której Rząd przystąpił 

» udziałem 40 proc. akcji u więc bez zapewnienia 

sobóe większości w stosunku do koncesjonarjusza. 
Wreszcie pos. tow. Pławski wycłągnął na jaw 


"rej polecono zbadać winę MSWojsk. 
O oE O POWT "ai 


szereg dokumentów. nie przedstawionych Komisji 
przez Rząd. a dowodzących. żż Rząd był ostrzegany 
przez niektórych urzędników. że Wytwórnia Apar. 
Telefon. i Telegr. powinna być utrzymana w zarzą- 
dzie państwowym. Pomimo to min. Kłarner. który 
koncesję wydał. był narzędziem 'w ręku pewnych 
czynników inspirowanych przez prywatnych akcjo- 
narjuszów. Wytwórnia była subolowana przez MSW. 
w ten sposób. że zamówienie na 3000 aparatów zo- 
stało wstrzymane do chwili objęcia wytwórni przez 
akpitał prywatny. że jeden z oficerów pod pretekstem 
wynalazku wziął 25 tys, zł jako premię. Okazało się 
calej. że Mn. Kolei aparatów w Wytwórni nie za- 
mawtało. a nawet Tow Cedergren. które według 
brzpyenia koncesji obowiązane jest siacje swe zaopa- 
tywać w produkcję krajową. również wytwórnię sa- 
botowało. 

Mim. Przem. i Handlu. które miało w swym 
bezpośredn,m zarządzie Wytwórnię. tolerowało to 
działanie Ministerjów na szkodę Wytwórni. 

Min. Przem. p. Osiecki uważa (fransakcję za 
niewygodną i twierdzi, że jest przeciwnikiem udziału 
Rządu w akcyjnych towarzystwach. w których Rząd 
nie posiada decydującego wpływu. Pomimo to mm, 
iOstecki na swoją odpowieazialność «oinięcia zawar- 


i konsekwencje dla rządu È w tej sprawie odwoła się 
do Najw. Izby Kontroli Państwa. 

Sprawę dalej prowadzić będzie podkomisja. któ- 

i Min. Kolei. 


Czyżby ostrzeżenie ? 


Z ból urzędniczych nadsyłują nam vast. 


pismo : . sM 
Od dugiego już czasu urzęduicy i funk- 


| szczęśliwym głosem. a ratunku z niiką 


Niestety tylko echa odpo wiiedziiało nie- 
njema. 


Pewna część nie cofnęła się przed uzupełnie- 


cjonarjusze państwciwi są tym objektem. w któ. | niem swoich peblorówi w drodze przestępnej — 
ry walą ze wszystkich stron {i ze wszech miar, znaczna większość jednak klepie ciężką biedę. 
i robli stę na nich skróty. kbciNania. osziczędno- | I kto miał przyjść na pieimoc utpośledzonej rze- 


ści. kosztem właśnie tych niewiciników zdanych 
na łaskę i niełaskę losu. Nie (deść że wszyscy 
pracownicy państiwkiwi upośledzieni są w, sto- 
sunku do przedwyj. czasów; przy jakiejkotwiick 
sposcbiności. wiidzii się tylko tego pod ręką 
stojącegk sługusa — nieszczęśliwe. który nic 
nie, może powiedzieć. a wiecej Rarku nachyl. 

Ciągłe tylko vlbiiecankii.. "cierpliwości. bę- 


dzie wam lepiej” — tymczasem jest coraz gk Í 


rzej. Ciągłe tylko nawiałtywiania do godności 
obywatelskiej urzędników — tymczasem czarą 
goryczy niedkfstatku biedy i głodu przebiera 
swoje granice ii mnimeiwioli wybucha straszny 
okrzyk nazpaczy.. “na litość boską ratunku. 
bo giniiemy''! “Kte nas weźmie w obronę“? 
DSen e a 5 R ROEE a a NENEN des i aa 


węzłenia. kodeksy. ustawy oraz wszelkie instytucie 
jako organa panowania jednej klasy nad druga. 

Krótko mówiąc będzie stworzona jedna wielka koo- 
peratywa. organizacja. obywająca się bez wszelkiej 
administracji. bez wszelkiego przymusu. Wystawłtone 
tablice obrachunkowe dyrygować będą prawą ludzką, 
wskazywać. gdzie i Ìle godzin pracować potrzeba. 

Oto elementarz sowieckiego komunizmu wyło- 
żony przez Bucharina. W stosunku do Polski bolszes 
wiicy pałaja nienawiścią specjalną. uważając ją za 
wał ochronny przeciw nim i dlalego pragną ją gwał- 
tem, zniszczyć í jak najprędzej. Wybrali do tego celu 
dwie drogi. zbrojne najście w r 1920 1 wywrotową 
agitację celem przeniesienia rewołucjł do Polski. u- 
czynienia Z nie mostu rewolucyjnego z Rosjr do 

Wszelkie próby socjalistów porozumienia słę z 
komunistami nie dały rezultatu. 

Jednolity froni uznany został za [razes. a przy 
pertraktacjach Radek nazwal polskich socjalistów 
"bandą morderców © agentów kapllału". Pierwszego 
maja 1922 r. w Moskwie niesłono tablice z napisem : 
"Śmierć burżuazji 1 socjalstiom* — bo socjalny de- 
inokracz jednoczą w swojej Międzynarodówce 7 mì- 
ljonów członków opficrają silę na 28 miljonach. 
Wyborców. 

Psychologia społeczeństwu nękanego przez bía- 

cara rosyjskiego. mogła doprowadzić całe masy 

bezrozumu * szału. ale historja nie wytłómaczy 
dugi jaką odbyła Rosja od krwawej dyklaiurv ca- 
falu dy również czerwonej od kiwi dyktatury nad 
Broletarjatem. uprawianej przez jedną grupę. 
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,szy? Przedstawiciele wielkiego kapitału ji cb- 
| szarnicy broniący swego startu posiadania ? -- 
Widzieliśmy co nam dał sławetny rząd Ósem- 
kowęe-jedynkolwy. Sparlaczoną usiawę uposa- 
żeniową niie dającą Mam 50 prce. egzystencji 
przedwojennej. a «bechie po fatalnych rządach 
Grabskiego i ten kchłap chcieli nam odebrać 
E aać tylko jałmużnę, 

I tak fakłycznie byłoby zęstało. gdybiy 
nie energiczna | decydująca postawa jedynych 
obychiców uciśnionych ludzi pracy. PPS. któ- 
rzy nie fidą na tytuły t teki mitujsterja — a 
jeśli przyjmują te obcwiązki to dlatego. aby 
tem skuteczniejsbronić uciemiężcnych przed 
przemocą rczbestwionego smoka kapitalistnego. 

Przedsiawici:le PPS. najaobitnie teraz 
to uwygukliii i aak tego aowody kiedy przy. 
szła sprawa przyszłych uposażeń pracowników 


=- 
4 


Posłom sejmowym pod rozwagą. 


W ostatnich miesłącach ze szpali gazet można 
było ku zdumieniu myślących czytelników dowie- 
dzieć się o tem. że oprócz projektów ozdobłetsa po- 
cji nowemi hełmami również wentylowana była w 
sferach rządowych sprawa wprowadzenia uniformów 
dła urzędników. Wobec tego. że projekt ozdoby po- 
kcji hełmami wszedł w życie. nge jest rzeczą niemożli- 
wą. by ¿è sprawa umiformów również przybrała real- 
ne kształty. 

Przy ogółnem zubożeniu pracujących mas jakiego 
jesteśmy świadkami w Polsce. przy zastraszśjącem 
swem; rozmiarami bezrobociu ił ogólnej stagnacji. przy 
redukci? płac urzędniczych. dziwnym wydaje stę fakt 
wyrzucania pieniędzy na zamówienia w Niemczech 
hełmów policyjnych. Rzeczą jest jasną. że wydatek 
„ten nie był podyktowany koniecznością państwową 
ingecierpiącą zwłoki i sądzimy. że Min sterstwo spr. 
| wewn. rozsądnżejby postąpiło. gdyby zamiast hełmów 
kupiło posterunkowym ciepłe trykotowe kalesony I 
Skarpet" na Źimę. by nie marzli. pełniąc służbę na 
mrozie. 

Ta dziwna inklinacja do wprowadzania co raz 
to nowych uniformów. hełmów i t. p. zewnętrznych 
atrybutów władzy. powinna zwrócić na siebie uwagę 
posłów sejmowych. Opowiadają bowiem że w je- 
dnem egzolycznem państwve częsta zmiana uniformów 
urzędniczych miała swe źródło w grubych *"riabu- 
chach“ gdzie pobierali referenci tych genjalnych pro- 
jektów od firm. dostarczających owe zewnętrzne o- 
znak” władzy administracyjnej. 

Sapientr sat! 
EE 


Kto ma tego nabitą kabzę, ten 
ma w Polsce przywileje. 

' Właściciel realności przy ul. Łyczakowskiej 
L 118—212 jeszcze przed wojną uzyskał pozwolenie 
na przeprowadzenie przez jego obszerne grunta ulicy 
(które mianowano ul. Dobrzańskiego) z tem. że przy: 
legły do niej grunt rozpareeluje się pod budowę do- 
mów mieszkalnych Po uzyskaniu tego pozwolenia 
wykonał ów właściciel tylko połowę części ukcy — 
| przez co uzyskał boczny front dla swych dwóch 
„wielkich (dwupiętrowych kamienic. zaś dalszego wy- 
konania ulicy zaniechał. 

Przy budowie szopy murowanej na części tejże 
parcel przyległej do ulicy Pijarów zagarnął tenże 
właściciel dwumetrowy pas złemi przeznaczony na 
regulację ulicy. Sprawa ta była rozpatrywaną w 1923 
roku na Sekcji technicznej rady miejskiej. która u- 
chwaliła zażądać od właściciela rozebrania owej szo- 
py. która stała na zagarnięlym bezprawnie pasie ulicy 
Pijarów. 

Niezadowolony nawet tą decyzją wniósł właści- 
ciel rekurs do Wydziału Samorządowego. lecz sprawę 
przegrał $ miał przerobić szopę jeszcze w jesieni 
1923 roku. Jednak kto ma tęgo nabitą kabze. ten 
ma w  Magistracie przywileje. 

A wiec właściciel ów dotąd nakazu sekcji tech- 
nezue) co do przerobienia szopy nie wykonał oraz 


N 


reństwowych i kiedy p. Zaziechciwski miał za-qulicy Dobrzańskiego nie przedłużył. lecz wybudował 


l miar przez cały rok utrzymać urzędnilkcm zre- 
| dukowauc pebory miesięczne. 

A więc gdzież są inni obncficy ludu robo- 
czego i klasy pracującej? Gdzież są ci “Ac 
brońcy' z NPR-u a szczególnie z "Chadecji'*P 
Pochc'wali się za plecy endeków| i innych zie- 
mian i bogaczy. 

Będzie to nauka dla rzesz urzędniczych; do 
niedawna jeszcze faratycznych włielbicieli ó- 
semki, j 


w 1924 r. bez uzyskanin konsensu budowlanego i 
uruchomi w 1921 roku bez konsensu przemysłowego 
fabrykę zatruwającą powietrze boiska Sokołów. par- 
ku Łyczakowskiego i dwóch szkół miejskich. 
W Polsce ten jest panem. kto ma tęgo nabitą kabzę! 

Sądzimy. że Wydział Samorządowy 1 Woje- 
wódziwo zainteresuje się powyższą tajemniczą sprawą. 
Doce D oana  WNARĘ i 


O zniesienie wojska w Szwajcarji. 


(Inf. Międzynar.) Pewne koła pacyfistycne w 


WERE SEAS LOL ZABEK OMA WOPEZCEET SIĘ| Szwajcari. rozważają plan akcji. któraby zrealizo- 


Szewczenko jako malarz. 
Taras Szewczenko. znany poela ukraśński zaj- 
mował się jak wiadomo sztuką malarską ì doprowa- 


wała się w ustawic. znoszącej wojsko. Jest więcej 
niż prawdopodobne. że wniosek lak? przy obecnym 
nastroju ludnośct zakończyłby się klęską wniesko- 
dawców. Dlatego pisma socjalistyczne przestrzegają 
poważnie przed zbyt pochopną akcją. skazaną zgóry 


dził do znacznych rczullalów. Po jego śmierci po-ina niepowodzenie. 
y eg I pO 


wstał wśród historyków spór o to. czy talentem 
naturalnym Szewezenki byla poezja czy też malarstwo. 
Zdaje sę że w młodości zajnywał siłę on jednem 
5 drugiem. ale wkrólee powodzenie literackie zwią- 
zało go na zawsze z poezją. Przed kólku dniami wy- 
szła monogralja Nowtekiego. która rozpatruje ma- 
larską twórczość Tarasa Szewezenk* i jednocześnie 
podaje kilka reprodukcji obrazów jego. Publikacja la 
zwróc' zapewne uwagę znawców sztuk pięknych 1 
wywoła nową debatę na temai. czy zmarły Szewczenko 
był wiekszym poela czy też malarzem. (Ceps). 


R 


"Volksttmme* pisze: "Nile trudno skonstatować. 
że fumdamenia militaryzmu coraz bardziej pękają i 
rozpadają stę. Nie udaremniajmy jednak tego natu- 
ralnego rozwoju wypadków przez nierozważny atak. 
jakim byłoby żądanie całkowitego zniesienia wojska. 
Uczyniimy lepiej. jeśli pozwolimy dzłałać czasowi 
przyczem oczywiście nie będziemy bezdzynni. Chociaż 
więc zasadniczo nie można nie młeć przeciw doma- 
ganiu sie zupelnego zniesienia wojska. pod względent 
taktycznym wskazane jest nasamprzód dążenie do 
redukcji ciężarów wojskowych. qo będzie pierwszym 
etapem na drodze do całkowitej "demtlitaryzacji", 


Literatura, nauka, sztuka. 


REPERTUAR TEATRU WIELKIEGO WE LWOWIE: 


Nieduiela o godz. 3 pop 
żone popołuan:owe. 

Nżedziela o godz. 730 wlecz. *"Trubadur". 
Gościnny wysięp Słanisława Gruszczyńskiego. 

Poniedziiałek o godz. 130 wiecz. ''Kredowe Koło". 

Wtorek o godz. 3-ciej popol. “Nietoperz“. — 
. Ceny zniżone popołudniowe. 

Wtorek o godz. 730 wkecz. "Carmen", Ostatni 
gościnny wyslęp Slanisława Gruszczyńskiego. 


REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI (ul. Słoneczna). 

Niedziela o godz. 3°30 popoł. “Noc Antonji*. -— 
Ceny zmiżone popołudniowe. 

Niedziela o godz. 7.30 w.,'Medaljon Prababki'". 

Poniedziatek o „godz. 730 wiecz. * Marjelta". 

Wtorek godz. 3/30 popol. "Świerszcz za komi- 
nem“. Ceny znmiżone popol. 

Wtorek o godz 730 wiecz. "Żółta rękiwiczka”, 
REPERTUAR TEATRU MAŁEGO (ul. Gródecka 2): 

Niedziela o godz. 1 popo. "*Urwis*. (Ceny po- 
pularne). 

Niedziela o godz. 7/30 wiecz. "Hau-hau". 

Poniedziałek © godz. 730 włecz. "Hau-hau". 

Wtorek o godz. 4 popoł. “Urwis“ (Ceny popu- 
larne). 

Wlorek o godz. 730 wiecz. '"Hau-hau". (oslat- 
nie przedstawienie). a i 


"Nietoperz". Ceny zm- 


Za wiersz. milm. 1 szpaltowy zwykle za tekstem 
| ZŁ —'18. Nadesłane Zł. —'36, w tekście Zł. —'60. 


Naprawę zegarków 


i po umiarkowanych 
cenach b. uczeń b. c. k. szkoły 
zegarmistrzowskiej w Karisteinie l. b. Backtrog 


69—3 LWÓW, UL. SYKSTUSKA 29. 


B. lekarz kliniki dermatologicznej i urologicznej we Wiedniu 


Dr. M. ZIRLER 


w chorobach dróg moczowych skórnych i wenerycznych 
ord od 11—41 i 83-5 . | 


| 
Stanisławów, ul. Sobieskiego 19. 
TYLKO PRZEZ 


O KĄZJ JEDEN MIESIĄC 


GRAMOFONY w 16 RATACH 
MASZYNY DO SZYCIA w 20 RATACH 


sprze daje 


IL ARNOLD, Lwów, Kazimierzowska 43 


„Przyjmuje do naprawy gramofony i maszyny do szy- 
cia po najniższych cenach. — Płyty gram 'fonowe 
w wielkim wyborze (Najnowsze tańce) 82—2 


Dentysta-Technik Adolf FISCHER 


b. długoleini kierownik Zakładu Dr. Pileckiego 
przyjmuje obecnie we własnym zakłaczie przy ul. Ra- 
towskiego 10. od 9—6. 


SPÓŁDZIELNIA 


LUDOWE SPÓŁDZIELCZE TOW. WYDAWNICZE 
"POLECA | 


DRUKARNIĘ 


TEL. 496 LWÓW, L. SAPIEHY 77 TEL. 496 


ZAOPATRZONĄ W BOGATY WYBÓR PISM NAJNOWSZYCH 
KROJI, ORAZ MASZYNY POSPIESZNE I IŁUSTRACYJNE 
WYKONUJĄCĄ DZIENNIKI, CZASOPISMA, DZIEŁA ORAZ 
WSZELKIEGO RODZAJU DRUKI BANKOWE I KUPIECKIE. 


KSIĘGARNIĘ 6 DZIENNIK LUDOWY 


LWÓW, UL. SZAJNOCHY 2 © LWÓW, UŁ. SYKSTUŚKA 21. TEL. 24 
bogatą w wielki wybór wychodzący codzien. rane 
książek wszelkiej treści z najświeższemi wiadomo- 
po cenach konkurencyjn. ©%  ściami z dnia poprz.i nocy. 


wykonuje precyzyjnie | === 


„DZIENNIK LUDOWY.“ 


TEATR ŻYDOWSKI (Dyr. S. M  GIMPEL 
ul. Jagiellońska |. 11) 

Niedziela o godz. 330 popoł. “Złote gody“. ope- 
retka w 4 aktach Lateinera. Benefis artystów p. p. 
Glimerów. 

Niedziela o godz. 730 wilecz. "Bez serca". 
LWOWSKI UKR. TEATR (T-wo ukr. artystów): 

Niedziela o godz. 3 popoł. "Tajfun". 

Niedziela o godz. 730 włecz. *"Cnotliwa Zu- 
zanna”, 

STANISŁAWÓW sala Ukr “Sokoła“: 

Poniedziałek 1. lulego b. r. "Tajfun" sztuka 
w 4 akiach Lengyela z udziałem p. S. Fedorciw 
ë N. Lewiickiej. < 
BOHORODCZANY sala *Prośwsty"': 

Wtlorek 2. luiego "Zakonnicy francuska kom. 
w 3 aklach Hilaire 

Środa 3 lutego *"Piewca 
jw 3 aklach O Dymowa. 
KOŁOMYJA: | 

Czwarlek 4. lulego "Tajfun" z udziałem p S$. 
Fedorciw i N. Lewickiej. 

jątek 5. lulego "Zakonnicy". 

OSTATNI GOŚCINNY WYSTĘP ZNAKOMITEGO 
TENORA STANISŁAWA GRUSZCZYŃSKIEGO. nasiq- 
pt w pięknej operze Bizela: "Carmen". we wlorek. 
wi qźerwszorzędnej reprezeniącji artystycznej. 

"ZAMARŁE OCZY“ rrześliczna opera Eugen- 
jusza d'Alberla. wystawiona będzie w sobotę w Teatrze 
Wielkim. na popołudniowe przedstawienie dla mło- 


dæeży szkolnej. 


swej niedoli“ dram. 
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+ _ SPECIALISTA CHOROB WENERY ANYOS ł s a 
b. sekundarjuaz szpitala wied. 
Dr. L Mund ore 


i lwowsk. ord. 8—10, 12—1, 


3—6, w niedzielę od 9-1. Lwów, Asnyka 1, (róg ul. 
Pańskiej). Telefon Nr. 48—01 


cfory Repne 


M Lolo Diesel 


od 5 KMe. Bez kompresora. 
Niezawodny ru.h, — Niskie 
ceny, — Dogodne warunki, 
Gener. za- 


stępstwo „Wulkan“ * 5; 


LWÓW — Pasaż Mikolascha 


Tel. 1— 15. bunku posłańców kasowych. 
EEEE 
EPA NATTE OS P DOEN E 


INSERUJCIE 
DZIENKIKU | 


oraz szwajcarskiemi. 


LUGOWYM 


È 


1157—2 Za legitymacją na dogodnych warunkach 


Tow.Akc Ubezpieczeń „POLONIA: w Warszawie 
ODDZIAŁ WE LWOWIE, UL KOPERNIKA L. 30. Tel. nr. 372 


Komunikuje niniejszem, że przystępuje do uruchomienia nowego działu 
ubezpiecz: ń od odpowiedzialności cywilnej, od wypadków wszelkiego rodzaju. 
O rozpoczęciu czynności w tym dziale nastąpi osobne zawiadomienie. 
Towarzystwo przyjmuje ubezpieczenia pod korzystnymi warunkami: od 
ognia transportów, szyb wystawowych oraz kradzieży z włama.iem i od ra- 


Kapitał zakładowy pełno wpłacony — zł. 1,000 000 
Kapitały zapasowe i rezerwowe 

* Towarzystwo wypłaciło odszkodowań w roku 1925: 
zł. 614-592 — i dol. U. S. A. 63.475 60 cent. 
Towarzystwo pozostaje we wzajemnych 
z pierwszorzędnemi Towarzystwami angielskiemi, francuskiemi, włoskiemi 


T warzystwo posiada nieruchomości: w Warszawie przy pl. Jenerała 
Dąbrowskiego Nr. 1, w Grudziądzu przy ul. Ks, Budkiewicza Nr. 9, w Kato- 
wicach przy ul. Słowackiego Nr. 14, w Poznaniu przy ul Trzeciego Maja Nr. 2 
CENTRALA w Warszawie pl Napoleona Nr. 3. — ODDZIAŁY: w Częstochowie, 

Grudziądzu, Katowicach, Krakowie, Lwowie, Łodzi, Poznaniu i Wilnie. 
lenerałna Reprezentacja w Równem. Reprezentacje i Ajentury we wszystkich 

miastach Rzeczypospolitej Polskiej, - 


"ZYGFRYD potężny dramat muzyczny Ryszard? 
Wagnera dany będzie w połowiż bież. tygodnia z udi ja- 
łem p. Marcelego Sowilskiego. 

"GDYBYM CHCIAŁA” (Si je voulais“) subtel- 
na È vajmująca komedja jednego z pwistrzów współcze- 
snęgo komedjorisarstwa. Geraldy'egc. będzie najbliż- 
szą premierą Tealru Nowości — rod klerowmeltwem 
rcżyserskiem p. kwialkowskiego. w obsadzie najlep- 
szych sif zespołu dramatycznego. 

Z TEATRU MAŁEGO. Codziennie odbywają się 
próby pod kierunkiem rezyserskim Taliny Bilińskiej- 
Czarnowskiej z komedji Nikorowicza p. t "W go- 
łębnżku”. kiórą ujrzymy w przyszłym tygodniu. Teatr 
Mały do premiery lej przygotowuje się z niezwykłą 
starannością. 


Komunikaty. 


X NIEDZIELNE POPULARNE WYKŁADY HI- 
GJENICZNE. W niedzielę dnia 31. stycznia odbędzie 
się w sali Kinolealru *Marysienka* „(plac Smolki) © 
godz. 11 przedpoł. wykład p:ol. dra  Franeiszka. 
Gróera “O szkarlatynie . — Wykład ilusirują ezne 
przeźrocza kolorowe, 

x BACZNOŚĆ LEGJONIŚGI! W nzedzizłę o godz. 
3-<+cj popołudniu z lokalu przy wb św. Zotji pod 
l. 14 nastąpt pogrzeb śp. kolegi Ludczyna Marjana. 
skurbnika związku akręgu. na cmentarz Obrońców 
Lwowa. 

Wzywa się wszystkiich członków związku do wzię« 
cia udziału w pogrzebie. 


Na 1-ej str. Zł. —70 Drobne ogł. za słowo ZI, —'16 | 
Komunikaty Zł. —'48, zamiejscowe o 250, drożej. 


Specjalista chorób skórnych i wenerycznych 


Dr. M. EISENBERG 


SYKSTUSKA 34. 49-3 ord. od 11-1 I 3—6. 


DO CIĄGNIENIA 5 kl. 


mamy jeszcze na sprzedaż 
irochę losów 84—1 


4 50zł, 5 100zł., 1/, 200zł 


Ze względu na mały zapas prosimy o 
zamówienia przed ciągnieniem (4 lutego) 
gdyż potem losów zabraknie. 


DOM BANKOWY 


Schitz i Chajes 


LwÓW, PL. MARJACKI 7. 


DENTYSTYCZNE AMBULATORJUM 
URZĘDKICZO - ROBOTNICZE 


i KOLEJOWE — PLAC UNJI BRZESKIEJ 1 
GENY jak w ofic. ambulatorjum kolejowem. 


244.900 


= 20 


stosunkach asekuracyjnych 


76—1 


Zastępca naczeln. redakt. i red. odpow, BRONISŁAW, SKALAK. — Druk. Lud, Sp, Tow, Wyd., Lwów, ul. L. Sapiehy 77 — (Tel, 406, 


